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REE: LUC. SPOŁO 


„PIGR“- Zakłady Przemysłowe 


te Lwowie 
ml. KWOSSRA 45. Telefon 426. 
na „TARGACH WSCHODARICH* 


pawilon Praw. [| gapa Ly stanowisko 15. 


Ha odbudowie gocpoddrczej. 


Gdy w Genewie na Radzje Ligi narodów za- 
stępcy Kanady i „połucnęowej Ameryki czy Afry- 
ki z zaniepokojeniem oglądali się w stronę Galicyi 
wschocniej, jako terenu groźnych międzynarod- 
wych wstrząśnień, na ulicach Lwowa pacuje wzmo- 
żony ruch nie taborów wojennych i aiugich ko- 
lunn zbrojnych, 
Polski wytworów pracy pokojowej. Na dawnym 
piacu powystawowym wre gorączkowa praca, 
która gromadzi tam miiiaróowe wartości przemy” 
smwej produkcyi krajowej, aby nawiązywać gos- 


podarcze wspóiżycie z ościennymi narodami, aby 
adoudować międzynarodowe życie gospodarcze 


rak wytrwa:e miszczone w czasie wojny. I gdyby 
dziś widzizli Lwów owi z dalekich nam krajów 
pachodzący członkowie Ligi gdyby zajrzeli do 
stolicy tego kraju, o którego los tax bardzo się 
zatroskaji, zobaczykby, że llzyonomia naszega mie- 
stą nie rabi 
znajdowaio w przededniu wybuchu zbrojnego, 
przeciwnie, uczyniło szalony wysiłek, aby stwo 
rzyć warunki życia pokojowego i Sozkwitu pro- 
duktcyi, której naturalnym wrogiem jest wszelki 
skan niepewności, 

Wbrew więc genewskim obawcm, na wzgó- 
rzach pl. powystawoweżo we Lwowie Sg 
z.a ogrom pracy, właściwej chyba kaj ame 
rykańskim stosumtcom pracy gospodarczej, poko- 
jowej w krótkim czasie powstażo prawaziwe mia- 
W paru ostatnich miesiącach zaprzeczono we 
Lwowie wszelkim pesymistycznym twierdzeniom 
jakoby w dzisiejszych., fatarnyca zresztą stosun-| 
kach, praza twórcza była niemożliwa, jakobyśmy 
byli skazani na bezradne przypatrywamie się „pra- 
cy“ maskarzy, którzy korzystając z „Targów 
Wschodnich“ wielce też intsnzywną rozwinędi dzią, 
alność. Ale raskarstwo. to straszna pozostałość | + 
winy, a Lwowskie Tarzi Wschodnie są wieliien 
wysiłkiem, aby życie zbiorowe pchnąć na zapo- 


my m 


Rd: 
5.9. edu 


raniane tory pokojowa, wśród których rozwinęia- 
by się wymiana produktów pracy twórczej. I kto 


chce się pozbyć nadmiaru pesyimizihu i miewiary, 


uzasadnionej waruukbami, wśród których nam żyć 


6. - [Mitt DAK lewą onłateaa gotówka. | 


ren „Żetgowski ni 


ale zwożonych ze wszech stron: 


W Z MA WNN Z ZOOM zza 


Lwów, poniedziałek 26 września „SAL. 


CENA PRENUMREL PE 


We Lwewis missięcznia 185 Mk., z dostawą 
do domu 193 Nk., na wrowiacyj 20 Mk., 
za granicą 5% Mk. 


CENA 0GŁ9584GŃ 


Ogłoszonia miejscowe i mmiejacowe: 7u 1 
wietsa nonparoji, l-ap. ogłosz. zwykł. (za 
taktem) Mik. 20. </a wWierar w madesianem 
1 motrologi Mk, 60. Fa 1 wiersz po kromsa 
i komunikatią Mk. %. Za widecsz przed 
kroniką i Srima: Mk. 120. Za wierne na 
l-exe) umo Mi isy. Drobna ogłoszenia 
aa F' +s Mb. 8. Za kupro, sprzedał Mk 9. 


+ uuy ma kołmmnach teksiewych pu conie 
3 Nade słanego*. 
Ogloszenie ta sem i św.ęła e Gd pros. 


droda), Ogloszenia tagram. a LUU pr. arażej. 
Adres toż |Nim. Lwów, Sqkałaska 21. - Tek ir. 24. 


10 Mk. 


Cona pejedym egrem. na 
całym  obmcarza Polski 
ej 


Socyaliści niem. wezma udzial w rządzie koalicyjnym. 


BERLIN. 
urzeczywistnienia. 
koalicyjnym. 

BERLIN. 


24 września (E. P.) 


(E. E.). 


24 września 


Sprawa rekonstrukcyi gabinelu niemieckiego bliska jest 
Soeyaliści i miemiez ska partya ludowa skłania się do udziału w rządzie 


Niemiecka pariya ludowa oświadczyłasię za koalicyq 


z socyalistami. Natomiast bawarska panaga ludowa oświadczyła się przeciw udziałowi w gubi- 


necie Wirtha. 


Warunki dr. Michalskiego. 


WARSZAWA 24. Q (tel wt.) Przybył tu dr. 
Michalski i odbyt pięciogodzianą konlerencyę 
z praz. juinisuów Pobikowskim w sprawie ob. 
jęcta teki. ministra skarbu. 

Dr. Michalski mniejszy nacisk kładzie na 
| utworzenie tady finansowej, w dtomiast doma- 


ga się przyznania mu prawa. ingerencvi do in- 

nych resortów a nawwi zawieszenia nicktórych 

ustaw sejmowy ‘h na czas sanacyi finansów. 
Co się tyczy proj: „add Rady Ek Ai 


dr. Michalski nie chciałby nadawać jej kompe- 
teucyi ciata usia w oda wezego i wykonawczego 
lecz chciałby w niej mieć tylko fachowe ciało 
toradcze. Pogłoski jakoby dr. Michalski mint 
Ww projekcie podzi: al ministorstwa skarhu pa kit 
ka równorzędnych ministerstw są bezpodstawne 
Dziś 4. popoladnin Rada ministrów 10zwa- 
żała propozycye Michalskiego. W kotach rządo- 
wych panuje pogląd że należy Sejmowi zapro. 


panować przyjęcie warunków Michalskiego. 


Posłowie Tu pra 


WARSZAWA, 24 września (Pat.). Dziś 


wie państw we Lwowie. 


specyalnym pociągiem wyjeżdżają na otwarcie 


„Targów Wschodnich* do bwowa posłowie prawie wszystnich państw akredytowanych przy 
rządzie porcin. 


zubeinie wrażenia, jakoby się ono 


Podwyższenie taryfy kolejowej. 
TARYFY OSOBOWE WYŻSZE 0 122—197 PRC. 


WARSZAWA 24. 9. (Pat) Z powodu zna- 
cznego zw iększenia sią kosztów ek: :płoatacyt ks- 
lei polskich ministerstwo kołei żelaznych za- 
rzek między inneini podwyższenie taryfy 0-3 
sokowej, które częściowo nastąpiło już x dniem; 
10. bm.. cześcią zaś mialo bvć zrealizowane od 
dnia 1 października br. Przez zarządzenia te 
ministerstwo kolei żelaznych zamierzało podnieść 
taryfy osobowe w stosunku 67 proc. optat do- 
czniejszym w klasic II i T. Wobec tego jednak |' 
czniejszym w klassie Il i I. Wobec tego jednak, 
że podwyższenie to z powodu dalszego wzco- 
„stu kosztów eksploatacyt może tylko nieznacznie 
wpiynąć na poprawę krytycznego stanu budżetu 
kolejowego. ministerstwo kolei żełaznych zmu- 
szone jest w interesie skarbu 


podnieść taryfy esożowe od {3go października 


br. w znaczni ejszym niż to było zamierzone sto. 
"pniu mianowicie o 122 proc do 197 proc. od 
epiai dotąd pohieranych. 
ustanawiając opialy jednostkowe równe w IN 
pe 4 mk. za I kim w II *lusie S mk. sesi 
klasie 12 mk. kównocześnie minislorsiwo ko. 


lei żelaznych podwyższa o 100 proc. opłaty pu- 


bierane za bagaż które stamwić Dely od 1. puž- 
dziernika br. I mk. od 10 kle. i od (U klw. w 
„| pociągach zwysłych a 0 mk. w pociągach po- 
spiesznych. W zwiazku z tem jako rokomp.nanię 


podnosi się o 100 proc. maksymalna, normę swo- 
jej odpowiedzialności za zagimęci, hrak wag 
tub uszkodzenie bagażu, która lo norma od da: 


ty wskazanej stanowić będzie 409 mk. na 1 klg. 


Jeśli te targi spełnią pokładane w nich nadzie | jest udział 


ijẹ, nie tylko we Lwowie, ale w Polsce całej, nie 


wypadło, ten niech spieszy na targi, bo stamtąd | będzie kięskj bezrobocią, która jest katastrofą dla 


4chnie ożywcza atmosfera, tam wszystko jakgdy- 
by rwało się do twórczego czynu. 
——Ł — 
Dla znękanej wojną klasy pracującej, Targi 
Wschodnie mie są bez znaczenia. Dia niej otwiera- 
ża się ryski pracy. 


robotników w państwach o świetnej walucie i z 
wielkim: przemystem. Zastój w pracy produktywnej 
jest największym wrogiem klasy pracującej, naj- 
wyższy rozwój produkcyi, choćby w ustroju ka~ 
pitalistycznym zbliża robolnika do jego wielkich 
społecznych celów. Dlatego wielkim i wybitnym 


robotników w doprowadzeniu da 
otwarcia Targów, leży leż w jnteresie rovcoiników, 
aby one osiągnęiy zakreślone im czle, midnowi- 
cie, aby przez diwarcje zbytu M na wschód 
| poludnie. stworzyć warunki wielkiej krajowej 
produkcyi przemystowej. Ponieważ socyalisiycz- 
ny ustrój społeczny, zbudowany jest na pracy, 
jako miemiku wszelkiej wartości, rozkwit rypku 
pracy toruje drogę do socyalizmwai. 
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A R E N| „imas opowiada? 
: GENEWA. 24 września (Pat.). Na dzisiej- 
"RE placu TARGÓW WSCHODNICH od dziś 25 bm. Restauracya Józefa Kordika Polska-francuska szem posiedzeniu Ligi Narodów Hymans w dwus 


kuchnia pod kierownietwem kuchmistcza Cara Mikołają Gaworowa. KABARET MIĘDZYNARU- MŁ Agra JE a zak: są 
DOWY pod dyrekcyą Gryniewskiego o znakomityni zespole sił artystycznych: Odrohiński, — | Obie partye, których spór ma być rozwiązany 
Tarnowska, — Duet Lux, — Krasawin, — Marschańnski, — Rutkowska, — Dziubary, — Tropo-|na podslawie związku między obu państwami, 
karo, — Kochanowska, — Lolita, — Cielińska. Początek punktualnie o godzinie 8'30 wieczorem. | dziś są już tak daleko, że przyjęły (?11) projekt 
Przed restausacyą koncert KAPELI WOJSKOWEJ pod osobistem kierownictwem kapelmistrza. Rady Dory oparty jest na polstawię ganto- 
E = - $ nalnej instytucyi dla Wilna w ramach państwa 
a IO 1 n samem : = „| litewskiego, a dalej militarnej i gospodarczej 
konwencyi obu państw ich wspólnego trakto- 
wania kwestyi zagranicznych, tak, że idzie tu 


FB BĘ za ra Fm 
eeligowski mmie edda Wina H jeszcze tylko o różnicę zdań co do przeprowa- 
ielki t tami Milnńchint ; = = Ark r dzenia całej sprawy. Delegat litewski podkreślił 
Wielki protest Ziemi Wileńskiej przeciw oderwaniu od Polski! porozumiewawcze stanowisko Litwy. 


WILNO, 24. 9. (E. E.) Dnia 23. bm. o g: B|skiadający się z przeszło 330.000 uczestników | supt MERINEO 


ludność ND tłomnie manifestowala iktr“ z orkiestra na czele ulat się do gen. Że- | —— 

na uicach miasta swe uczucia patryotyczne. Migovekiego i przedłożył mu uchwalone rero- 

(Przeszło 40 tys. dzi wyległo na niże MAR. Taye: =, "3 Nr. 3,099.790. 

sstająu pod hasiem. Nie oddamy polskiego Wilna "WILNO, 24. 9. (E. RJ Ostamia uchwala WARSZAWA, 24 września (Pat.). Frzy dzi- 
Litwie! Z placu El. Orzeszkowej udał się tmm|1. N wywołała w kraju powszechna obureenie |siejszem ciągnieniu 4% państwowej pożyczki 
na piac Napoleona. W zastępstwie chorego gen. |! rozgoryczenie. Opinia polska niędy nie było |premiowej wygrana w kwocie miliona marck 
Żeligowskiego. przemówił do tlumu prezes Tym- |tak jednolita jak w obecnej chwili. Wszystkie | padła na numer 3,099.790. 


GA. | 


czasowego Komit. rządzącego gen Mobrzecki, któ- | stronnictwa, Związki zawod. i prasa prolestu- m m a 
ty zapewnił w imieniu Żeligowskiego, że serce|ją przeciw krzywdzącej kraj uiesprawiedliwoj, Mowi członkowie bigi Narodów. 
jego jest niezmiennie z lulnością Wilna, że po. |decyzyj. Panuje tu przekonanie, że gen. Żaligo. GENEWA. 24 września (Pat.). (Od specyal- 


zostanie on wierny swym dawny»: przytzeczn- |wski nio ustapi Wilna Litwie Kowłeń, lecz 
Hom i będzie dążył do tego by przyszłość Wi. |zwoła zgromadzenie orzekające i wrazie polrze- 
leńszczyzny była zadecydowana zgodnie z wv-|by obroni kraj przed zamachami z zewnątrz. 
lą ludności. Mowę tę przerywał tłum okrzykami í Cała ludność zdecydowana jest dopomódz mu w 
na cześć Żeligowskiego Mokrzeckiego oraz Polski. | obronie kraju 

Po zamknięciu wiecu utworzył się pochód | =" "— 


nego korespondenta). Podczas głosowania nad 
sprawą przyjęcia Litwy do Ligi narodów Fran- 
cya wstrzymała się od głosowania. Przedstawiciel 
Francyi głosował jedynie za przyjęciem do Ligi 
Łotwy i Estonii. Na dzisiejszem posiedzeniu 
zgromadzenia Ligi narodów, zasiadają już przed- 
stawiciele Łotwy, Estonii i Litwy. 
e - euo 
E z H Qäpareie fałszywych informaeyi ruskich 
Przygotowania wojenne Wegier. WARSZAWA, 24 września (Pat.). Biuro 
RZYM, 23. 9. Rządowi węgierskiemu dorę-|na granicy zachodnio- węgierskiej. Armia ta jestjprasowe Min. spraw zagran. komunikuje, że 
tzone zostało ultimatum mocarstw koalicyjnych | podziejona ma 3 grupy. Prawe skrzydło zwró- wiadomość podana przez pisma ukraińskie we 
Powstańcy w Węgrzech zachodnich postanowi. |cone jest ku granicy czesko- słowackiej. centrum | Twowie o tem, jakoby, w 8. 116 i 12 bm. we Wie- 
fi bronić się do upadiego. Rząd wogierski gro- | znajduje się pod Steimamanyev, gotowe do wkra* dnia delegacya polska prosiła o audjencyę u 
wadzi wciąż wojska. Położenie staje się hardzo |czenia wgłąb Węgier zach, lewe skrzydło pod|dra Potraszawicza i członków rządu ukr. — 
poważne. Prasa włoska wypowiada nadzieję, że|St. Gotthardt, jako ubezpieczenie od strony Sty- | jesl nieprawdziwą. Rząd polski nie wysyłał do 
rząd węgierski mimo wszystko nie dopuści do |ryfi i Jugosławii. Liczba zgłaszających się nchotni- | Wiednia żadnych delegatów dla pertraktowania 


PE Pontina z% pary, 


dalszych zawikłań. ków stale rośnie. z drem Petruszewiczem. 
WIEDEŃ. 23. września. Sytuacya w Węgrzech SDE PCO a RE ZZOZ SZTWREE 


Zach. staje się coraz bardziej krytyczna. Rząd! WALKA SIĘ JUŻ TOCZY. _ 
węgierski nie tylko nie stara się zupełrie o spel- WIEDEŃ. (Pat.) 24. września. Urzędowy ko- 3 ; 
pme żądań zawartych w ultimatum koalicyi, ate |munikat austryachj donosi: Dziś wczesnym ram- Mimochoderm. 

widoczniej przygotowuje akcyę mililarną o sze-|Siem Zaatakowaly bandy wgyiersi42 poparte przez A 

rokich rozmiarach. * uzbrojonych iai AA pii Pu nad POD ZNAKIEM TARGÓW. 

RZYM. (Pat.) 24. września. Dzien:iki donosźą | Litawą austryaczie odziary które się musiałyj. Życie |ublicene w Polsce, przebywszy 0- 
że rada ministrów pod przewodnictwem Bono-|cofnąć na linię obronną nad rzeką Liiawą. Wkrót- | bronną ręką okres rozstrzygania wszelkich spraw 
miago po wysłuchaniu, cxpose ministra spraw za-|ce porem udało się odrzucić bandę węgierską. | wielce obosieczną bronią, jaką jest wyostrzona 
granicznych postanowiła, że Włochy nie wezmą|Wedie dotychczasowych doniesień zginęli dwaj | stal w kształcie bagnetu lub beczka prochu czy 
udziału w wysyłce wojsk do Węgier zachodnich. | żoinicrze austryacey, jeden jest lekko ranny. okrazytu, BA s drogę targów i to W: 

z LONDYN. (Pat.) 24. września. Ultimatum wy-| gów politycznych, omatycznych 1 gospodar- 
ROZMIESZCZENIE WOJSK WĘGIERSKICH. stosowane as entente do Wegier przewiauje |, czej ay. di 

BERLIN. 23. września. Według wiadomości | jako ewentuaime zarządzenia karne przerwanie po” Na polu polityki wewnętrznej metoda ta 
z Preszburga (Bratislava), rząd węg. Zmobikizował | łączeń kolejowych i telegraficznych z Węgrami. | gdzieindziej z powodzeniem stosowana, u nas 
jeż okolo 40.000 indz} których skoncentrowano |craz zupciną blokadę gospodarczą tego kraju. | wydaje jak najfatalniejsze rezultaty, gdyż poli- 

REZ E z Š UATI TN VIEIL EAC CWE: = mua |tyczne targowisko warszawskie przesiąkło tego 
rodzaju atmosferą, że tam kupczące strony nie 
swoje wartości czynią przedmiotem. handlu, ale 


Tajemnicze kunszachfy dokoła Górnego Śląska. [D v hies t mie y mat paiaina 


a rządzą tylko handlarze cadzem mieniem. 


On h ET ee O E B w TOT Si 


Odroczenie rozstrzygnięcia. _ Zachęciwszy obcych do pojmowania Pol 
PARYŻ. (Pat.) 24. września. Genewsk; spra- |fórnośląskiej Zostało odroczone. Ski jako przedmiotu handłu staliśmy się mira 


wozdawca Information donosi. że koinisya dla LONDYN. (Pat.) 24. września. ;;Exchange" |12_ terenie międzynarodowego targu dypioma- 
uregulowania kwestyi Górnego Śląska, aż do osta-|donosi z Gemewy: Jest rzeczą prawdopodobną | tycznego. I tam dobito Już targu z ziemią cie. 
tnich chwil objawiała pewien opiymiam i spo-|że decyzya w kwestyi Górnego Sląska będzie po- | SZYŃSKA, handluje się M Hriem, G. Śląskiem, szu. 
dziewala się rychłego rozwiązania kwestyi górno. wzięta przez Radę Ligi Naradów jeszcze przed 1.| K2 SIC nabywcy na dka” Gada: 
śląskiej. Wczoraj mowe zdarzenia zniszczyły plan |października b. r. — przypuszczalnie na kilka dni|25J9 pod znakiem targów wsczadnich, w Któ- 
pnawie już udały. Sprawezdawca qubi się w domy- |przed zakończeniem sesyi Lisi Yorodów. Przed. rych wirze zwykły „śmiertolnik zaczyna pa du- 
stach, czy idzie tu o jakieś sprawozdanie rzeczo- jkawiciele Hiszpanii Brazylii, (hin i Peleji, któ- | SIE bo rozpętafy się apetyty kupczacych. Tagi 
znawców. czy też o witę rządu aspielsiiego Kłó- |rym pr zekazan» sprawę górnośiąską spotykają „Wschodnie zasi u4 upewnia aż ty:ć wjliiaeó R. 
ra muccstwiła «chwałę jaką miano już powziąć. |się prawie codziennie i odbywają poufne narady. | UUDSakCJi. i roktrfom cen, Jalo todroguszny 
Sprawozdawca zapowiada wyjaśnienie tej sprawy | Da Cunha wyraził się, że obrady postępują. tuieszczanin lwowski nakłada na towary wy- 
i dodaje, że w każdym razje rozwiązanie kwestyi! — tto — ciągane dziś z ukrycia. Żyjemy pod znakiem 

targów. Handiujemy między sobą i handlują 

1 
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Zniesienie ograniczeń dla żydów. | bikwidacya ministerstwa aprowizucył. 
WARSZAWA, 2t września (©, E) wediny WARSZAWA, 24 wiześnii (Pat.). „Ałowiior 
doni>sie 1 dzienników żargonowych iujnisterstwo | l olski z daia 2} bm. zamie zeza rozporządzenie Jakie są już rezuitaty Targów 


sprawiedliwości przedłożyio radzie ministrów | ministerstwa aprawizacyi z dala 14 września br 
projekt zniesienia wszelkich ograniczeń PRI * sprawie likwidacyi tegoż ministerstwa wschodnich ? 


ż dów. Lwów stał się najdroższumi miastem w Polsce, 


—.0— 
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Dziś 25/9 po raz ost 


atni 


DZIENNIK LUDOWY“ 


E e U sc Ę E E Ri 
senzacyluy dramai w 6 akfach pad tyt 4 de A M 47 A A NE 
tyiko w FMKinmnoteatrzwze „M X GLEN 


ARTUR CWIKOWSKI , 


= - rk1 4! 


Przykazanie, 


Zatracić wizyę życioburczą — 

Dosyć już szumu orlich skrzydeł! 

Wynieść potężną wolę twónczą 

Nad cpar krwi, nad czad mamideł! 

Niech się zaroją puste drogi! 

Niech las kominów w niebo strzela! 

Niech jutrzmia, wschodząc nad ódłogi” 
Srebrnym blaskiem lemieszów oczy rozwesela! : 


O twarde prawo do tej ziemi 

Dosyć najświętszej krwi spłynęło ~ 
Wzniesione dłońmi mocarnemi, 
Czas już utrwalać polskie dzieło! 
Chorągwie świecą już u szczytu — 
Lecz o zrąb bije toń zamętu — 
Brakło u podstaw mu granitu, 


| Ponury mrok nad naszą głową. 

U zniczowego chiód ogniska — 

A dotąd wielkie życia słowo 

Z głębin narodu nie wybłyska; 

Ścigamy się klątwami wzajem. 

Setką sztandarów matniąc oczy — 

O słońce Polski! ponad lerajem ej 
Sztandar jaden, twój sztandar kiedyż się roztoczy ? 


Gdy świat się znów nas zaprzeć gotów, 
O duszę naszą Szatan pyta, 

Warkotem maszyn. dźwiękiem młotów 
Niech nozbrzmi wkrąg Rzeczpospolita! 
Niech zczeżnie słabość i lęk niemy: 
Czas (56 i źródła sił otwierać! 


Niechaj zobaczą, że umiemy 1 


Złowróżbnie, groźnie trzeszczą więzy mndamentu. | Żyć... my, którzysmy tylko umieli wnierać, 


Widzimy cię, śmiertelny cieniu! 
Ponad otchłanią już zawiśli 
W dygocie sena i przerażeniu 
Modlimy się o piorun myśli... 
Bvł czyn olbrzymi, doskonały — 
A w strzępach zwisa jego przędza, 
Umarie wieńce naszej chwały 
Pajęczymą z chichotem cpowija Nędzai 


A wtedy w wielkich 


Zstąpmy z marzenia majestatu, | 
Stańmy się trzeźwi, silni, żywi... | 
Niech od polskiego się warsztatu 
Podniesie hymn — i (wiat zadziwi! 
Niech ziemia skarpy rzuca z łona. 
Niech łuna fabryk mrok ozłaca 
I miechaj będzje uwielbiona 
Jedyna wszystkich ludów Zbawicielka. — Praca! 


dni rozświty, 


Wyszedłszy z macy, ao nas ćmiła, 


Wykujem pancerz nieprzebity 
Dla Ciebłe, o Ojczyzno miła! R 


Miot i sierp w dłonie Twoje włożym. 
Najszacowniejsze życia (godła, 
Abyś nas duchów szlakiem bożym 


Ru coraz doskonalszym 


sierom bytu wiodła. 


Lwów, 25 września 1921. 


W sprawie przeprowadzenia spisy ludności, 


Na zasadzie art. 4 3,5 i 6 usatwy z 21. paź” 
dziernika 1919 ņ ocrganizacyi statystyki admini- 
stracyjnej (Dz. u. kr. P. Nr. 85) i art: 1: ustawy 
z dnia 13 maja 1921 r. (Dz. u. kr. P. Nr. 48:) 
pierwszy powszechny spis ludności na całym obsza- 
rze Rzeczypospolitej Polskiej przeprowadzone bę- 
dzie w dniu 1. pażdziernika 1921 r. według stanu 
z dnia 30 września godzina 12 w nocy. Spisem 
tym objęte zostaną wszystkie osby przebywające 
w tym dniu w granicach Rzeczypospolitej Pol- 
skiej staie lub chwilową. Jednocześnie przepro- 
wadzony będzie spis sierót, domów mieszkalnych 
(rak zamieszkałych jak i niezamieszkałych), mie- 
szkań gospodarstw rolnych, ogrodowych i leś- 
nych a zarazem 'spis zwierząt domowych. 

W mieście Lwowie obowiązek wypełnienia 
formularzy spisowych spada na samą ludność, 
tj. na właścicieli domów i posiadaczy miesz- 
kań (głowy gospodarstw domowych). Komisarze 
spisowi przeprowadzą jedynie rewizyę arkuszy 
wpisowych na miejscu od mieszkania do mie- 
szkania_ a przy tej sposobności wypełnią wy. 
kazy sieroce i drugą stronę arkusza dla nieru, 
chomości. form. C?. b 

Wszystkich druków połrzebnych do spisu 
ludności dostarczą właścicielom domów komi- 
saryaty dzielnicowe wraz z odpowiednią ilością 
pouczeń (Instrukcya o wypełnianiu arkuszy spi. 
sawvch) 1 arkuszy dla nieruchomości, form. (3. 
Arkusze *spisowe i te instrukcye winni gospo- 
darze domów doręczyć lokatorom głównym, lý. 
posiadaczom mieszkań jeszcze przed dnism 30 
września bf. poczem zebrać w dniu 1 paździer- 
nika br. ud lokatorów głównych wypełnione już 
arkusze spisowe, wypełnić dokładnie własny ar- 
busz spisowy i arkusz dla nieruchomości form. 
C3. stronę pierwszą do ustępu IILi od dnia 

października br. oczekiwać mają na komi- 
'8ATZA spiasowego, któremu wręczą wszyslkie ar- 


kusze spisowe odnoszące się do danej realno- 
ści. Ọ ile właściciele domów lub zarządcy nie 
mieszkają w tym samym domu, należy arkusze 
-spisowe złożyć u jednego z lokatorów zaufania 
godnego i o tem zawiadomić dozorce domn, aby 
ten mógł wskazać go zglaszającemu się komi- 
sarzowi spisowemu. 

Wiaścieiele domów i wogóle wszyscy m4i'- 
szkańcy obowiązani będą w myśl powołanego 
rozporządzenii udzielać zgfaSzającyru”sie komi- 
sarzom spisowym wszelkich potrzebnych wy- 
„jaśnień odnoszących się do szczegółów pomiesz- 
czonych w arkuszach spišowych w razie hotrze- 


by wykazać się dokumentami (metryką urodzin, 


świadectwem przynależności, książka slużhową, 
yi robotniczą ewentualnie kartą identyczności tik 
„własną jakoteż członków rodziny i innych osób 
wspólnie mieszkających). / 

Kto świadomie, luh choćby tylko z niedhal. 
stwa poczyni zeznania nieprawdziwe, lub kto 
mimo wezwania Władz spisowych lub ich orga- 
nów nie udzieli im informacyi, wzbrania się 
wpuścić organa te do mieszkania, budynków 
gospodarskich luh na swoje pola, klo utrudnia 
lim w jakikolwiek sposób sprawdzenie ohjętych 
badaniem okolicznośćł 0 ile czyn ton nie pod- 
pada pod surowsze przepisy ustaw karnych, — 
karany będzie grzywną do 600 mk., w razie zaś 
niemożności ściągnięcia grzywny, aresztem do 
1 miesiąca względnie w razie powtóruego wy- 
kroczenią karą podwójną. 

Komisarze spisowi w czasie wykonywania 
czynności spisowych imają charakter lankcyona- 
ryuszy publicznych i stoją pod ochroną prawną 
przysmyującą urzędnikom państwowym. 

Przy rozpoczęciu rewizyi winien każdy £o- 
misatrz spisowv wiżazuć Się legiivmacya urzę- 
alową. 

Czynność komisarzy spisowych rozpocznie 


66 e Ą s Ž A, 
EKA [hic ponocaeze hiura spisowe przy wszystelem 
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się już w dnin 2 października i skończy si? 


, hajprawdopodobniej 10 października b. r. 


Równocześnie podaj? się do wiodofności o- 
gólu mieszkańcow miasla że m. Biuro stał. 
styczne olwiera ha czas sspisu fodności $y dniach 
nd 28 września da 3 października 1921 r. włu 


sześciu (6) komisoryalach dzielnicowych, w kté- 
rych udzielać się będzie zgłaszającym sią sro. 
nom potrzebnych informacyvi do wypelnienia ai- 
kuszy spisowych, ewentualnie nawet wypełnia 
się będzie te arkusze na żądanie stron, któr: 
nie umieją pisać. 
Magistrat król. stoł. miasta Lwowa, >` 
Lwów, dnia 18 września 1921. z 
Józef Neumann mp. 


Tworzymy szkolnictwo powszechne ! 


Przedewszystkiem więc drogą powszec!!- 
nego spisu ludności ustalmy 
w wieku szkolaym. 


ilość dzieci 


MAŁY FEJLETON 


m 
Targi. 

Wędrowiec ci jestem z dalekich stron, 
krainy gdzie nic kupić ani sprzedać nio można... 

Na Targ" wasz przybyłem, o ludzie; z kra- 
¿any wygasłych kraterów wystyglej lawy f popio- 
Ju szarego by ujrzeć oczy plonące chciwością 
chrapy rozdete pożądaniem i palce kurczowo 
ściśnięte przemocną siłą gorączki giota. 

Z krainy dalekiej przybywam. tak cichej i 
smutnej, że obcy wam jestem i Smieszny, jak ku- 
kiełka cudackiego truposza na parkiecie nowo- 
czesnego dancingu... 

Kupiec ci jestom? zikramy tmarłej i cichej... 

Ja niczego u was nie kupię — wy mi nicze- 
go nie sprzecacie.. A jednak jestem wsród was 
na largu.. Może potarguję się dla kurtnazy: 
—może towar oglądnę — udam zainteresowanie 
patrząc na wasze eksponaty — może nawet sa- 
palę teatralne światełka w swych oczach za- 
imartych; ale wy mi nie wieracia o ludziet... 

Wasz targ jesl mi za mały, za ciasny... Wu- 
sze targi obejnują tylko jedną stronę Swiata — 
a jam ci przehandłował dolę swoją na wszysi- 
kich krańcach globu... 

Miałem w areruizie bół całego świata — ko- 
chałem uczuciem wszystkich ras — plonalem 
i ostygałem temperaturą wszysstkich siref — 
wzlatywałem i cpadałem siłą wszystkich sil... 
| bytem już dawno temu ns Wschalojor Tor- 
igu, gdzie skupywaiem przepiękne baje Szehene- 
jzady i gwiazdy tajemne plonace wsród gratu 
| 
| 


a 


| towych opon?wschodniego nieba... 
bylem na Zachodnim Targu, gdzie towilem 
;kulorył ton, światło, barwe: woń i dźwiek i 


;fultrowałem je przez stosy bibuły uczoności lu- 
; dzkiaj... 
| Na Targu Południa skupywałem mozaikę 


| fioletowych cieui z framuz winaży starych ko- 
| sciołów gotyckich; sprzedawalen cicho, niədo- 
mówione szeply ulitaumarynowych wieczorów i 
dźwięki słodkie mandolin, płynące z gondoli ko- 
jtysanej ciepla piersią sennego morza... 

Na Targu Północy skupywałem krvsztutu 
i stalaktyły tez opalizujących mlecznym refl. 
ksem syberyjskich śniegów; łowiłem skrzyp szu- 
| pienie i szluchy tłumione dusz niewypovi di *- 
nie strapionychi.. 

Przekuwalem swe serce w ogniu podziw- 
mvym miołem mocarnego Losu i hartował m 
je w lodach polarnego mrozu.. aż pękto!... 

aA teraz kupcem ci jestem z krainy urnari:j 
I cichej... Ja niczego u was nie kupię — wy mi 
niczego nie sprzedacie... 

BAORT. 
—B$R= 
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ZWALGZAJIEY AKALFABETYZM! 


Musimy.wiedzieć ilu jest analiabetów — 
i powie nam to powszechny spis ludności. 
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wów, 25 września 
REPPRTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE: 

Nizczieła 25 września o godz, 330 pop. „Kościuszko 
pod Racławicami". 

Niedziela 25 września o godz. 8:39 wiecz. „Halka“ 
Monuszsi. Uroczyste przedstawienie z okacyi przybycia 
Naczeinika Państwa i otwarcia „Targów Wschodnich”. 

Poniedziaiew 26 września „Dziewczyna z Holandyi* 
operetka Kaimana. 

Wtorek 27 „Kobieta bez skazy” Zapolskiej. 

Po każdem przedstawieniu wieczernem czekają 


wozy tramwajowe do użytku Publiczności we wszystkich 
kierunkach. 


dnia. 
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—APJĘZ. 
REPERTUAR „TEATRU MAŁEGO" (Gródecka 2 b): 
„ Niedziela 25 września „Małżeństwo Loli" Zbierzchow- 
skiego. 
Poniedziałek 26 września „Małżeństwo Loli“. 


Wtorek 27 września „Niebieski lis* komedya w 3 
aktach Herczoga. 


1 —+rfQ"—= 
REPERTUAR „TEATRU NOWOŚCI, ut. SHiontcezna 

Wtorek 27 września „rirabianka Foxtrotta* operetka 
w 3 aktach Stolza. 

Środa 28 września „Hrabianka Faxtrotta". 

Bieiy do Teatru Nowości od 26 września sprzeda- 
wać będzie kasa zamawiań w teatrze Wielkim wejście 
od uł. Legionów w dzień zaś przedstawienia od godziny 
5 popol, w Teatrze Nowości (Pasaż Hermanów). 

—gE— 
REPERTUAR TEATRU ART-LITERACKIEGO „UL“. 

Dziś i codziennie w części koncertowej występy: 
Uronowskiego, Michałowskiego, Mirskiego, Noskowsk/ej, 
Ordonów:y, Szpineterówny, Wiklińskieg» i Zielińskich. 

Nadto program na wzór paryskiego (Grand Guignolu : 
„Prekielna zemsta" i „Smutny początek wesołego końca“. 
Szczezdły w aliszach. 

—- 06 — 

DZIS WIECZÓR LUDWIKOWSKIEGO w So- 

Kole Macierzy. Bilety w kasie Sokoła. 
—484—— 

UROCZYSTE OTWARCIE WYSTAWY SZTUF- 
KI, urządzonej staraniem Powszechwego Związku 
Polskich Artystów Plastyków ma Wschodnią Ma- 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


ZE SPORTU. W niedzielę 2% września o 
godz. 2 po południu odbędzie sia przedmecz. 
pitobotnicza drużyna sportowa a Pogoń junior na 
boisku Pogoni. 

PEDAGOG W SUTANNIE. Ksiądz Puchała, dy- 
rektor gimnazynum w Trembowi, pomny Srednjo- 
wiccznej maksymy. iż „rózga Duch święty dzia- 
teczki (bić radzi i t a“, nadużywa tej zacofanej 
metody z niebezpieczeńsiwem życia da uczni. D. 
22. b. m. ucznia Il-gjej klasy wytargał za włosy 
i uszy, które krwią zeszły, podobnie postępuje 
z innymi chłopeami. Gy tak dalej pedagog ten 
postęnywać będzie, znajdzie się na pewno na ła- 
wie oskarżonych. k 

ZATRUTE PAPIEROSY. Stanisłuw Sche- 
man, dentysta z (hebna jechal koleją do Lwo- 
wa. W drodze nieznany młody mężczyzna tra- 
ktował wszystkich papierosami i bawił wszyst- 
kich w przedziale rozmową. Po wypaleniu kil- 
ku papierosów wszyscy zapadli w sen. Scheman 
przełudziwszy się spostrzegł brak koszyka w 
którym znajdowała się: 75 rubli w złocie, 10 
„r. czystego złota 100 sztucznych zębów pla- 
jtynowych. kieliszek srebrny oraz walizę z u- 
braniami, wartości pół miliona marek. 


KRADZIEŻE. Ze strychu w Zakładzie sjóstr 
Nazaretanek przy ml. Unii Lubelskiej, skradzio- 
no różne części ubrań, wartości 100.000 mk. 

W  piekatcni Michała Zalewskiego przy ul 
Mącznej i. 15. skradziono worek mąki amer. war- 
tości 12.000 mk. i Michałowi Sztajenowi 6.000 
mk. w gotówce. 

Mojżeszowi Wercerowi w czasje kupowania 
miska ma pl Krakowskim, skradziono portfel z 
12.500 mk. 


.36— 

— ZA ZEZWOLENIEM DYREKCYI POLICYI 
przez czas „Targów Wschodnich“ od dziś %a- 
wiarnia „Warszawa“ przy pl. Smolki jest otwar- 
ta do godziny trzeciej w nocy. 

—o0s— 

— WZYWA SIĘ MIESZKAŃCÓW, miasta 

Twowa aby nie spieszyli tłumnie na dworzec 


——— a 


łopolskę we pad nastąpi w poniedziałek dnia |knlojowy witać cyganu Nyariego. Uprasza się 
26. b. m. © godz, 11-tej rano w szkole przemy słoń, natomiast aby cały swój enluzyazm i wszy- 


wej przy ùl Smopkowskiej l 47. 


OTWARCIE MIEJSKIEGO TEATRU wowo- | 


„ŚCI w dawnym gmachu Coloseum nastąpi we 
wterek dnia 27. września premierą operetki Stol- 
(za p. i „Ńsiężniczka Foxtrotta“. Piewszerzędne 
sily biorą udział w przedstawieniu nowo skom- 
(płetowane chóry r orkiestra piekne dekoracye 
à kostiumy zapewniają już z góry wielki sukces 
tej miłej wesołej i melodyjnej operetce znane- 
igo kompozytora. „Księżniczka Iroxtrotta'* będzie 
ma pewno przez dłuższy czas, atrakcyą nowego 
sezonu w pięknym, wygodnym, I stosownym gma 
„cha Teatru Nowości”. . 

ZWIĄZEK HARCERSTWA. Namiesinictwo 
zatwierdziło statu! Oddziałn lwowskiego Zwią- 
ku Harcerstwa Polskiego (skautingu). Oddział 
wbejmuye swą działalnością wojewódziwo Iwo- 
iwskie, tarnopolskie, slanisławowszie. Statut prze- 
widuje kategorye czionków — przyjaciół hbarcer 
stwa. Wkładka roczna wynost 2.000 mk. dla 
sób prywatnych a 5.000 mk. dla instytucyi, 
Zarząd oddzialu zaprasza P. T. Publiczność do 
zgłoszenia przystąpienia na członków przyja- 
ciół na ręce skarbnika dyrektora Wiadysława 
Brodackiego ul. Technicka 1. 8. 

Z TEATRU MAŁEGO. Małżeństwo Loli“ dv- 


stkie kwiaty zachowali na niedzielę wieczór, 
kiedy to Nyari zacznie koncertować w pięknej 
sali malachitowej kawiarni „Warszawa“. Nyari, 
słynny cygan w którym swego czasu zakochała 
sią aż do obłędu markiza włoska Tartoni, kon- 
certować będzie jedynie w kawiarni „Waursza- 
wa“ w czasie Targów Wschodnich. 


Rappaport Józef dentysta 
przy'muje ul. Akadamicka I. 10. 
CERZE TTE AES KLR E 
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3 safi rozpraw. 


TRUCICIELRA. ` 

Parańika Teluk, licząca lat 21, stanęła wczoraj 
przed sądem przysiegłych, jako oskarżona o otru- 
cie męża. 
| W sierpniu z. r. poślubiła ona Michała Te- 
luka i krajnfeszkała przy rodzeństwie męża w Szen- 
| talu, pow. Gródek: Jagielloński. Z mężem żyła w 
zgodzie, natom$tast 3 bracia imęża, siostra i wycho- 
wanica dokuczał; jej i często zachodziły pomiędzy 
nimi sprzeczki. Aki oskarżenia podaje, że oskarżo- 


skonala. pełna humeru Komrsdya zaanego poety jna kupiła we Lwowie truciznę na szczury (węglan 
rlenryka Zbierzchowskiego, której wańtowie:ńe w | bonowyj i podała truciznę rodzeństwu męża wraz 
„Teatrze Małym spotkało się z takiem uznaniem | z kaszą jaglaną. Po spożyciu wszyscy zdthorowali 


rwzbawionej publiczności powtórzone będzie 25 
i 26 września 1921. 

WALNE ZGROMADZENIE GREMIUM WLA- 
ŚCICIELI DRUKARN WE LWOWIE odbyło się 
dnia 24. bm. w wielkiej sali zby handlowej i 
przemysłowej. Po obszernej i wyczerpującej dy- 
skusyi odbyty się wybory, z których wyszli je- 
dnogiośnie diugoietni prezes p. maźmirz Jaku- 
bowski jako przełożony zaś p. Leopold Wiśnie- 
wski jako zastępca przełożonego. Dotychczaso- 
wego dlugoletniego zastępcę przelożonego p. 
Albina Todtschindlera za Jego wielkiu zasługi 
oddane drukarstwu polskiemu uczczono, nada- 
jąc Mu godność Seniora remiwn lwowskie- 


go z życzeniami, by dlugo jeszew: świecił przy- 


kładem młodszemu pokoleniu na pożytot sktu- 
„Gi drukarskiej. 


oraz mąż jej, który przywieziony do szpitala we 
Lwowie, zmarł 1. grudnia z. r. 

Oskarżona, chora na epilepsyę, broniła się 
na rozprawie, że uczyniła to przypadkowo, i nie 
miała zamiaru truć rodzeństwa brata. 

Paroch miejscowy słuchany iako Świadek ze- 
znai dodatnio o oskarżonej a rozprawa hie wy- 
kazaia niezbicie winy oskarżonej. 

Sędziowie przysiędi zatwierdzii tylko pyta- 
nie w kierunku rieuwagi okkarżonej. 

Trybunai zasądził ją na 1 rok ciężkiego wię- 
zienija z policzeniem aresztu śledzzego(1z zastose- 
waniem amnestyj, oraz na zwrot kosztów postę- 
| powania sądowego. = 

Rozprawie przewodniczył r. Łukianowicz os- 
karżał prak. Hryniewiecki, bronił dr. Nagel, stro- 
'ny. poszkodowane zastępował dr. Pohl. 


Nr. 226 


| Z „Ula“. 


L-gr program tej sympatycznej scenki arty” 
styczno - literackiej stanął podobnie jak pierw- 
szy na bardzo wysokim poziomie. Świadczy to 
najlepiej że Dyrekcyw „Ula“ ma wytyczony plan 
i zmierza do niego po drodze, która, musi za- 
skarbić jej szczere uznanie za wysiłek w celu 
stworzenia przybytku prawdziwie wesołej i bez- 
troskiej rozrywki. 

bla urozmaicenia programu chwycono się 
tym razem próby splecenia pierwiastka, drama- 
tycznego z komicznym w sposób wywołujący, 
mezwykiymi efektami takiogo skojarzenia nie- 
zrównany objaw wesoieści. Spełnia te zadania 
stylowa (wiek XI.) rewieta układu p. Bronow- 
skiego. pióra B. Hertza z prologiem znanego 
¿satyryka Raorta, p. t. Piekielna zemsta” Okrop- 
j ności dziejące się tak w „Piekielnej zemście” 
jak: Tuwima. Smuinymm początku  wesuiego 
końca" (zastąpiono „damę w Czarnem“) zdolna 
„Sa do rozśmieszenia najbardziej zjadliwego šle- 
dzienmika i krytyka. świetna gra wykonawców 
«zwłaszcza Michałowskiego i Wernisównej) pię- 
,knie świadczy 0 ich uzdoinienin dramatycznam. 

Druga część programu w wykonaniu zaw- 
sze doskonałych Mirskiego_ Ordonówny, Szni- 
neterówny art. teatru miejsk. p. Wiklińskiego 
1 i. utrzymują się nadal na poziomie, który 
tealrzykowi przy ul. Ossolińskich zapewnia po- 
ważne walory artystyczne. 

Akompaniament p. Millera zasługuje na o- 
sobną i nader pochlebną wzmianką. (iks) 
—486— 
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Specyalista chorób skórnych i wenerycznych 


Dr. W. LRUTERSTEIM 


b. ciew. Kliniki dermatog. w Berlinie, b. sekund. szpit. powsz. 
powrócił i ord. Lwów, Sykstuska 37, (róg Słowackiego). 


Specjalista chorób skórnych i wenerycznych 


Dr. SCHIVARE 


Sekandarjusz szpitala powszechnego powrócił i ordyntie 
sdowackiego 4 naprzeciw głównej poczty. 


SDW ORAT 


Br. KAROL KINAUGLER 


prowadzi kancelaryę we Lwowie, ui. Syksiuska 21 


DRUKI i STAMPILE 
wykonuje DRUKARNIA i WYRÓB PIECZECI 
I. FRIEDMANA, Lwów, ul. SYKSTUSKA %. 


TRZY SIOSTRY „VENUS“ 


Prawdziwe amerykańskie TRŚMY, 
KALKI, GUMY do maszyn piszących 


LUDWIK AKSMAN, Kraków Tel. 32-38 


MARCELI SCHAFF 


przemysłowiec, 


* 


Radny m. Lwowa, Radca Izby haa- 
dlowej i przemysłowej etc. 
zmarł po krótkich cierpieniach dnia | 
20:go września w 47 roku życia. 
Obrzęd pogrzebowy odtędzie się w 
poniedziałek dnia 26-go bm. o go- 
dzinie 2-giej popołudniu z domu ża- 
łoby przy ul. Czarnieckiego 1. 4. 


MLSZO r 


inserujcie w „Dzienniku Ludowym”, 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


Praca. 


tonie w anarchii my zyskujemy na czasin, caty | i przeszkód na drodze do powrotu do normalnego 
y zyskujemy 


Wrócić do przedwojennej wytwórczości, to 
;„zabliźnienie rany wojny. to usunąć straszliwe 
spustoszenie które wojna wywołała, a którego 
„gbjawem obecne stosunki te zaś przyczyną 0- 
gólnego zdziczenia. 

Lęk przed brakiem chęć utrzymania życia, 
wypruła z jednostek, Klas, zbiorowisk ludzkich 
Narodów państw, wszelką etykę_ rozwinęła c- 
igoizm dziki nie przebierający w środkach z ha- 
słem: choćby po trupach! 

I rozpoczęła się straszliwa gonitwa za pie- 
miądzem. Każdy środek w tej pogoni jest do- 
bry; obejść prawo, wywieść za granicę chleb, 
którego w kraju brak , przywieść natomiast stam- 
tąd rzeczy zbytkowne, obniżyć wartość pienią- 
dza — to drobnostka. Im pieniądz tańszy, tem 
więcej zdobyć go może, 
chciwość chorobliwą. Obracał setkami i tysią- 
cami_ dziś dziesiątkami milkonów, jest milione- 
Tem. Zgromadził miliony, handlując w szystkiem, | 
towar przechodzi 'dziesiiqlki rąs, Kupujący nie 
zma go, nie wAlziat” go, upit i mprzedał. 

Uslattt praca, rzucono się “o poSrednictwa. 
KE), suirat się cos nabyć aby natychmiast 

sprzedać. Powstał mowy gatunek człowieka: 
„homo novus“. Jest to paskarz, pośrednik. Stał 
się potęgą ujął w ręce wszelką realną wartość 
stanał pomiędzy wytwórcą i konsumentem i 
dyktuje swoje prawo. Nie usunie go z tego miej. 
sca najsurowsze prawo, nie usunęła: krwawa 
rewolucya rosyjska. 

Na tem tle powstał straszliwy egoizm, któ- 
ry wcisnął się we wszelki objaw życia. W poli- 
tyce święci prawdziwe orgis, które przynoszą 
państwu nieobliczalne str raty, a nawet grożą, 
podstawom jego bytu. 

To samo dzieje się gdzielndziej. Państwa 
ywycięskie, na ich czele Anglia w swojej poli- 
tyce, kierując się wyłącznie najdzikszym ego- 


izmem. W lat trzy po narzuceniu warunków 
pokajowych pokonanym, utrzymuje się stan wo- 
jenny w Europie i Azyi. Sprawiedliwość, uczci- 
"wość rozum — te nie mają przystępu "do ga- 
binetów dztsiejszych mocarstw świata. Rozumu- 
ją oni ERA niech się KA wss niech 


tem więcej zaspokoi |; 


miedobór w pracy uzupełnimy „ stworzytny siłę, 
którą opanujemy osłabionych do ostateczności. 

Walka trwa w Azyi, krwawi się Turcya i 
Grecya. Do nowych zapasów szykują się We- 

„grzy. Polskę trzyma się w Karbach_ nie regulując | t 
[ej granie. Podburza się wszystkich przeciwko 
śswszystkim. 

Dyplomata współczesny baz żadnych oslo- 
nek pyta: co dacie, abym zajął takie czy inne 
stanowisko? Ile kupicie wina, jakie odstąpicie 
lasy kopalnie, fabryki i t. d. W tem wszysłkiem 
jeden cel: usunąć swój niedobór, spowodowa- 
ny wojną „zdobyć łatwy rynek dla swoich towa- 
„wów a będzie tem latwiejs szy, im mniej pracy 
„bedzie w kraju, o którego rynek chodzi. 
przedłuża sią a z nim męka ludów i państw. 
A dzieje się to wszystko w wieku pary elektrycz. 
ności w wieku najwyższego rozwoju nauki i 
sztuki w wiek u, w którym rozwój techniki po- 

nićograniczoność produkcyi. 


ła moralność jak dziwną, byla etyka, która roz- 
wijała się w ustroju najemnej pracy, kapitali- 
stycznego wyzysku i kapitalistycznej produkcji. 
Wojenne wstrząśnienię porządkiem kapitalisty- 
cznego gospodarstwa, uwydatniło wszystkie naj- 


nam a. 


dziksze instynkly współczesnego jego wychowant: 
ka. Człowiek pozostał dzikimi 
Jak widzimy spiętrzyło się tysiące trudności 


życia. A wrócić trzeba woła olo sam instyki 
życia i pewna solidarność ludzka. Do tego celu 
prowadzi tylko jedna droga: praca! Trzeba pra- 
cy twórczej, trzeba produkować zaspokoić po- 

rzeby, usunąć lęk przed brakieh i lą drogą 
roaie człowieka. Niema innej drogi, niema 
innych środków. Ten obowiązek złożyły dzieje 
ich rozwój, na barki klasy pracującej, w jej woli, 
w jej wysiłku leży rozwiązanie dzisiejszego tra 
gicznego położenia. 

(Wi Polsce w tej dziedzinie zaszły duże zmia- 
ny zwolna rusza się praca. Trzy czwarte pro- 
dukcyi uruchomiono. Bezrobocia niema. Trzeba 
tytko_ aby praca była intenzywniejsza, aby war- 
|sztat zajęty wydaa więcej, bo pomnożyć war- 


W następstwie takiej polityki stan wojenny, | staty trudno. 


"Nagroda w zamian za to klasę pracującą nie 
„minie. Swobód politycznych, praw jej nikt na- 
„uszyć nie zdoła. Wpływem swoim politycznym 
nie tylko obronić będzie mogła swoje owoce pra- 
cy ale oddziaływać będzie na jej organizacyę, Ta 
zas w dalszym rozwoju musi być inna, korzy- 
stniejsza. Praca zdobywać będzie szacunek 
„wpływ na wszystkie dziedziny myśli i wysilków 
ludzkich. Stanie się jedyną potęgą kształlującą 
życie, wychowa wyższy typ człowieka i wyższy 
typ zbiorowego życiu. A. Hausner, 


|zwalał na 
Z tego widać jasno jak powierzchowną by- 


Zaczarowane miasto, 


Gdybyś tak czytelniku jak ja, uderzony zo- |jzawsze sprowadzały tłumy mieszkańców. 


rego — "jak biczem. trzasł — na wzgórzu stryj- 
skiem, nie móglbyś togo wrażenia określić ina. 
czej niż ja: Istne czary! 

Dwa zaledwie miesiące temu na placu po- 
wysławowym były pustki, dobrze nam wszysl- 


kim znane. Bielił się pałac sztuki i Racławice, 


zresztą było tu zaciszniej poważnie, statecznie. | 


Jedynie w niedzielę roito się od ludzi, jako że | 
plac powystawowy najzdrowszem jest WZGÓT: zem | 


stał nagle widokiem nowego miasta, powsta- 
iLwowa; poza tem często ję festyny | 


Jakież po dwu miesiącach nastąpiło prze- 
obrażenie! , 

Ciche ustronie zamieniło się w gwarne, ru- 
,chliwe miasto. 

Już u samego wejścia stoją uzbrojeni żoł- 
mierze, pilnający porządku. 

O cóż idzie? 

Aha, rozumiem. Toż miliouv, jeżeli nie mi- 
liardy leżą porozrzucane po ziemi, na otwartych 
miejscach, Tu maszyny, narzędzia rolnicze, Ów- 
küzie deski, pale, belki, gonty; żelazo; czego tam 


RUDOLF SAGINATI. 


Jak zmieniają Się idee. 


W Passy, gdzie mieszkałem, miałem sąsiada 
„pewnego Anglika nadzwyczaj oryginalnego, który 
zajmował apartament sąsiedni, na tym samym pię- 
trze. Trzeba pamiętać o tem że w Anglii czło” 
wiek oryginał. mależy zazwyczaj do dobrego towa- 
rzystwa i podifpokrywłką oryginalności pozwala so. 
bie na nieskończone dziwąctwa. Jeżeli zaś nie 
jest gentelmememy uchodzi jedynie za waryata. 

Mój sąsiad wszakże był zentemenem a więc 
pryginałem, a jego waryacje w ciagu u mie- 
sięcy, od kiedy go znałem, dochodziły do takiej | 
liczby, że oczekiwałem, kiedy go wreszcie aha 
w domu waryatów.. 

Z tem wszystkiem był to człowiek bardzo 
miły. 

Pewnego wieczoru, gdym powraca! do domu 
około północy, zauważyłem z przerażeniem, że 
mie mam ani jednej zapałki w kieszeni i widziatem 
się już w smutnej konieczeności, pójścia spać 
pociemku, gdy usłyszałem kroki mego sąsiada, 
wchodzącego po schodach. 

Poczekałem dopóki nie wszedł ma nasz po- 


— Wroszę-weż pam — rzekł uprzejmie. Na- 
stępnie zgasił światło i zamknął drzwi. 
-— Ach! pan jeszeze wychodzi ?— 


żyłem, ' 


zauwa” 


— Tak. Muszę iść do Pantin do Szynku 
Wdowy. 

Tak mnie to zadziwiło, żem nie mógł pow- 
strzymać się, aby nie zawołać, że to trzeba być 
waryatem, aby o tej porze, udawać się w podo- 
bne miejsce. 

— Och! mie koniecznie! Jestem oryginałem. 
'Opowiadano mj, że Eugeniusz Sue, zanim napi- 
sał swoje „Tajemmice Paryża”, spędzał całe noce 
na studyowaniu włóczęgów i mętów w najwię- 
cej podejrzanych kwartałach. 

— Lecz pan przecie nie będzie pisał „Taje- 
mnie Paryża — zawolałem. 

— To niq. I ja również patrzę dobrze. Ob- 


serwuję w własnym calu. 
Zeszedł dwa stopnie i znów zwrócił się do 
mnie: 


-— Najgorsze to to. że nie znam jeszcze Pa- 
ryża i muszę zawsze szukać towarzysza. Czy nie 
byiby pan tak uprzejmy towarzyszyć mi? 

— Pantin mie jest Gimnazyum — rzekłem śmie- 
iac się — ani nawet Moulin-Rouge. Ryzykuje pan 
(dostanie nożem pod żebro lub też podejrzenie 


dest schodowy i poprosiłem go z całą uprzejmo-'o należenie do grona złoczyńców i dostanie się 


ścią o zapałkę, 

Mój sąsiad wszakże był dżentelmenem, a więc 
docznem zakłopotaniem kieszenie — jestem w tym 
samym «eo i pan położeniu. Zostawiiem zapałki 
w rannej odzieży, a ponieważ bardzo rzadko pa, 
lẹ mie zauważyłem ich braku. 


do Conciergerie na kilka tygodni. 

Uśmiechnął się z zadowoleriem na myśl, któ- 
rą mu podsunąłemi 

— Ba! byłoby doskonale. gdybym się dostał 
na krótki pobyt do więzienia. To must być in- 
teresujące. Dalej, co to za wspaniała rzecz psy- 


Jąłem go przepraszać, lecz przerwał mi po-|chologa takic opowiadanie przestępców... 


kazując wyjęty z kieszeni klucz: 

— Proszę, poczekaj pan jeena chwilę. Jest- 
to kwestya dwóch sekund a będę mógł zaspokoić 
pańskie żądanię|. 

FPoczem otworzył drzwi i znikł w cienmo- 
ściach. Wkrótce powrócił trzymając w jednej ręce 
świecę, a w drugiej zapałtj, 


4 


— Więc jesteś pan psychologiem? — zapy- 
tatem. 
— Tak, panie. 
s — Teraz rozumiem. 
— Właśnie dla moich studyów przyjechałem 
do tego zepsutego miasta, aby badać wszystxie 
występki, 


a 


— Nie wygląda mi pan na Herkulesa — ciq- 
gnaąalem dalej — i sądzę, że nie mógłbyś się pan 
pod tym wzgiędem zwrócić do dyrektora della 
Roquette lub San Lazare (dwa słynne więzienia 
w Paryżu). 

— Nie, przekładam obserwacye wygodniejsze 
i ściślejsze. Pan sobis nie wyobraża uczucia psy- 
chologa, prowadonego do kozy pomiędzy tuzi- 
nem lub dwoma włóczęgów i nożowców, patrza- 
cych się wilkiem na nowego przybysza. Za nie 
nie pozbędę się tej idei. Straciłem do tej pory ty- 
le czasu napróżno. Koniecznie muszę doprowadzić 
do tego. aby być uwięzionym razem z nimi i w 
ten sposób zyskać ich zaufanie 

— Jak pan uważa — rzekłem. 

— Ach! gdytłe tak jeszcze można doświad- 
czyć teroru skazania na śmierć, widzieć się stra- 
conym, odczuwać zbliżającą się ostatnią godzinę, 
przestrach est nenia chwili życia, dreszczy jakich 
dostarcza widok gilotyny, a potan... 

Zaczęła bawić mnie ta rozmowa, więc 
znów zauważyłem: 

— A potem doznać senzacyi. jakie daje ostrze 
noża na szyi.. Achl szanowny sąsiedzie czy ta- 
kie wrażenie uważa pan już za nic? 

— E, c to, to nie. Nie mógłbym przecież 
prowadzić calej moich studyów. 

— Bardzo być może — dodałem.— Tym- 
czasem będę mial z pańskiego powodu złe sny 
tej nocy, 


— Niech sie pan nie niepokoi — zawołał, 
schodząc ze schodów. — Dobranoc panu. 
— Dobranoc odrzekłem, otwierając już 
drzwi. 
* ox sk 


Istotnie przez calą noc trapiły mnie przykre 
sny, w których widziaiem psychologa tańczace- 
go wśród zjaw i wisielców na około gilotyny, 
na placu de ła Roquette. 

Wstałem też bardzo późno, z ciężką głową 
i zmęczoniyni człenkami. Pomimo to ubrałem się 
szybko. wypiłem szklankę zimnego mleka i po- 
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jmie ma? A ruch! stukot młotów, zgrzyt pu, |eki, że dom n (który będzie zapełniony me- 


!warczenie maszyn nawoływanie robotników — 


t 


istne kiębowisko ludzi i narzędzi pracy ludzkiej. |niów rozbierafuyćh i przenośnych, należącej to 


Zdałeka uderza zielona kopuła „Tacykowa” | tow. 


fz porcelaną. Okrągła budowla o smukłych ko- 


"luranach, pomysłu prof. Czerwińskiego, przypo- | 


minająca styl wschodni, budzi zarazem myśli: 
yille też tysięcy ludzi przewinie się tędy z dals- 
kiego wschodu ile nawiąże stosunki ze Iwn- 
iwem? 

* Mamy dużo na eksport, a przedewszystkiem 
jpracę ludzką, która mimo pozornie wysokiego 
"wynagrodzenia jest jednak (ańsza niż poza gra- 
mieami Polski. Opłaci się więc zagranicznym 
$przybyszom poczynić najliczniejsze nawet trans- 
iakcye dzięki naszej walucie. 


Z optymizmu popadam w pesymizm. Ra.| 


ldość że Lwów, wierny przedwiekowym trady- 
<yom, stanie się znowu ogniskiem wielkiego han- 
dlu, psuje mi uparta myśl: Dlaczego u nas fak 
gospodarowano że do nas zjadą się obcy, nie 
dlatego że nasz towar jest najlepszy, tylko dła- 
lego że jest najtańszy. 

Spotykam prez. Obirka. Mocno zajęty, ale 
na momencik staje do rozmowy. 


Dowiaduje się od niego, że około 4.000 ro- | wieni 


skiem. 


kiego domu? 

W ciągu 36 godzin dom postawiony, a od 

dnia obstalunku potrzeba dwa tygodni na całą 
robotę. 
; Opowiada dalej r. Wysocki, że cena tego 
domu, złożonego z trzech pokoi, kuchni, przed. 
pokoju wynosi w obecnej chwili około 300.000 
mk. Instalacye wewnętrzne, jak piece „łazienki 
If. d. kosztuja około 80 proc. to znaczy, że 
cały dom kosztuje około 400.000 nk. 

— Cóż? Ale w zimie będzie zimno. 

P. Wysocki zapewnia, dając fachowe wy- 
jaśnienia że domy takie nie przepuszczają zim- 
na są budowane solidnie, trwałe, a że są tań- 
(Sze o 30 proe. niż domy z bali, zamówienia pły- 
ina bez przerwy. Ministerstwo robót publicznych 
„zamawia takie domy dla urzędników, a fabryka 
w Wojciechowie wysyła do Warszawy miesięcz- 
inio 90 gotowych już budynków, tylko do usta- 
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— A czyi więcej zamówień mogłaby fa- 


biamii jest okazem fbrvki mebli głątych i do- bryka przyjmować? 


— Oczywiście. Każdej chwili i wykona ną 


akcyjnego w Wojciechowie w Piotrkow! |'czas, Matoryału mamy dostateczną ilość. 


Jest na wystawie wiele innych pięknych 


-— Ileż czasu potrzeba na postawienie f. (praktycznych. stylowych budowli, mnie specyal- 


mie zainteresowały te, które niejako rozwiązują 
kwestyę mieszkaniową. 

Więc znowu zwraca moją uwage swg leks 
kością i architekturą prześliczny dwor:k polski, 
‘kaz fabryki stolarskiej inż. Wlassicza i Ru- 
;towskiego. Jest to zarazem przedsiębiorstwa 
„drzewne, które wykonywa progi kolejowe, kiepki, 
meble amerykańskie. Ale dworek ten, planu inż. 
Molińskiego, nie byłby już tak tani, ani tak 
Szybko nie mógłby być wykonany, jak domki 
wojciechowskie choć dużo jest piękniejszy. | 

Zapewne zobaczymy na wystawie i inne bu 
dowie z systemu przenośne i o ile byłyby rów: 
nie dostępne w cenie jak wajciechowskie, #0- 
winnyby zainteresować kooperatywy robotnicza 
1 urzędnicze, które po uzyskaniu odpowiedniego 
kredytu, mogłyby rozpocząć wielką akcyą ku 
ratowaniu ludzi bezdomnych. 

O innych cudach, widzianych na „Targach“ 
napiszemy po ich otwarciu. A 


botników pracowało na Targach, nie licząc ro- | zzyze zzz ZEW ZZ ZZ EEC ESEA 


ibóż wykonywanych na ten cel w warsztafach.| 


rudem lych robotników wzniosły się monu- 
mentalne budynki ohok lżejszych pawilonów, 
niektórych jak cacka pięknych. 
| — Ale obok robotników i żołniema polo- 
yli wielkie zasługi około budowy Targów“ — 
«objaśnia prezydent. W pórozunieniu Zz nyni 
sterstwem spraw wojskowych przysłaly miejsco- 
„we czynniki wojskowe do poniocy trzy kompanie 
saperów d jedną kompanię kolejową. Dzięki pra- 
«wy Żołnierzy zostały wybudowane dwie linie 
„kolejowe, przylegające do terenu wystawowego 
ze stacyą na której wyładowuje się towary, 
oraz jedna boczna. 

Naprzeciw pięknego pawilonu „Targów 
Wschodnich", na którym występują żywe kolo- 
ry fryzu (budowla podług pomyslu i plana prof. 


Na drogach ku dawnej 


świetności handlowej, 


TRADYCYE TARGÓW WE LWOWIE. 
+. (mir) Przed Jat pół tysiącem znano Lwów "krain i brzmiały ich podnieconyni_ wielojęzycz. 


jako wielki ożywiony i bogaty punkt krzyżowy |, 


towarów płynących ze wschodu ku zachodowi 
i naodwrót, od krajów zachodaich do egzotycz. 
nych osad Tewantu. 

„ Kagóż nie widywano naonczas w ogromnych 
zbiorowiskach targowych, niosących bogactwo 
i przednią sławę kupiecką sprytnemu a praco- 
witemu miastu. 

Takież narzecza i języki przeróżne nio krzy- 


Czerwińskiego) wśród zieleni drzew ukrywa się|żowały się w pytaniach i odpowiedziach, ofer- 

domek, niby dworek, cały z drzewa. Podchodzę | tach i ocenach kupieckich! 

waż ; - łaśnie wykańczają dach. 
nio 


szedłem do kawiarni de Grenelle, spodziewając 
się zastać tatn sąsiada Bultona. 


Zastałerm (go, jedzacego śniadanie złożone z |zbadane dotąd mroki tajemnicy. Około północy |bi 


nym gwarem. à 

Litwini Tatarzy, Ormianie, Węgrzy; Rusi- 
Ai Niemcy, Włosi, Grecy snul się po Lwowie; 
wiodąc najrozmaitsze transakcye, spoglądając 
ciekawie na mury tego gościnnego grodu i u 
śmiechnięte córy mieszczaństwa starego Iwo- 
wa słynnego rozkwitem i potęgą tej warstwy. 

Genua spotykała się tu z Toruniem — Wro- 
cław z Wenecyą. 

Litwini rozkładali przed oczyma Lwowian 
i Lwowianck przepyszne futra rysie i niedźwie- 
dzie_ piękne szopy, lisy i gronostaje, szukając 


U 


Średniowieczne uliczki i placo Lwowa kra-iw zamian misternych wyrobów rzemieślników. 


rmuje mnie kierujący inżynier p. Wyso- |śniały ciekawymi ubiorami kupców, z odległych | lwowskich. 


„Nocy dzisiejszej została spełniona dzia zbro. 
dnia w Villette, którą okrywają w dodaiku nie- 


jajecznicy, nad pustą już buetlką wina, zagłębio: | jeden z policyantów, będących tam na posterunku, | 


mego w studyowaniu dziennika. 


usłyczał wystrzaty, w kierunku Quay de la Marne. 


Skoro tylko mnie zoczył. przywołał ku sobie | Dzielny funkcyonatyusz pobiegł natychmiast we 


uprzejmym gestem ponieważ miał usta zapchana 
jedzeniem i wskazał miejsce obok siebie. 
— A więa — zapytałem, siadając — byłeś 
pan tam? F 
— Nie, zmyliłera drogę. 
Cóż pan więc robił całą noc? 
Byłem w Tivoli-Vaux-Hali. 
Tańczyłeś pam? 
Cóż znowu... tozmyślałent. 
Popafrzyłem nań zdumiony. Do licha „wszak 
mie codziennie spolyka się człowiska, rozmyśla” 
jącego całą moc w sali tańca. 
"— Wybośnie „panie Bulton! Mówi pan, że 
pam rozmyślał io czem? 
— W rzeczywistości przekonaiem się „że nie 


wsponmianyim kierunku i znalazł człowieka w kar! 
łuży krwi już w ażonii. W istocie, pomimo, że, 
przeniesiono ramego do pobliskiej apteki i lam 
wezwamo lekarza, które zastosował wszelkie mo- 
żłiwc środki pomoenieze, nieszczęsny zmarł, nie 
wymówiwszy uni jednego wyrazu“... A więc nie 
sądzisz pan, że jest to wypadek jak wymarzony 
dla mnie? 

— Nie rozumiem, co pan chce powiedzieć? 

— Sprawa zupełnie prosta. „Petit Journal“ 
który jest jeszcze dokładniejszy ;donosi, że zwło- 
ki zostałe przeniesione do Morgi, gdzie stwierdzo, 
mo trzy rany, z których jedną Smiertelną, pocho- 
dzącą od kól rewolvrerowych siódmego kalibru. 
Teraz wyobraż pan sobię, że ja zamierzam wyko- 


jest zbyt trudno zażartować sobie ze sprawłedli- |nać mój płan. Aby to zrobić kupiłem natychmiast 


wości, aby osiągnąć wytknięty cel. l 
— Załeży od sposobu — zauwđżyłem. — 


Co do mnie nie mem najmmiejszej chęci próbo- | drzewa w Lasku Bulońskim nie pozostałoby mi 
Gdyby sprawiedżiwość, gdyby oma wzię- |nic innego, jek sprowokować moje aresztowanie 
ła mój żart na seryo. moglaby łatwo zażartować | w ten tzy inny sposób. Reszta poszłoby zwykłym 


wać. 


ze mnia. 
— Zmać, że pan nie rozmyślał na tem. 
— Zapewne. Spałem dziesięć godzin i bra- 
mi czasu na podobne rozmyślania. 
— A ja mam pian bardzo prosty. 
— Zschoe mi go pan opowiedzieć? 
— Z przyjemnością. Wyobraź pan sobie, że 
nocy dzisiejszej zamordowano na Quay de la Mar- 
ne jakicgoś rzeźmiką który powracał z rzeźni w 
Viłette.. Aię aic.( nie czytałeś pan jeszcze dzi- 
siejszych dzienników ? 

— Nis zazwyczaj czytam je tu. 


«ła 


— A więc słuchaj pam, co pisze „Matin”.| giupstewko imoże pana kosztować głowę. 


rewólwer tegoż samego kalibru, co bylo koniecznie 
potrzebne i po wystrzeleniu trzech nabojów do 


trybem, Wystarczy tylko trochę dobrej woli... 

— Ależ pan tego nie zrobi! — zawołałem. 

— Wiaśnie, że zrobię. 

— Czy pan niówi poważnie? 

— Nie mam zwyczaju żartować. Gdybym tego 
nie uczynią nie iadłbym tak spokojnie śniadania. 

— Ależ panie, pan jesteś chyba nie przy zdro- 
wych zmysłach ? 

— Nie, panie, jestem oryginalem... Z tem 
wszystkiem liczę, że mi pan nie będzie przeszka- 
dzał. Mam do pana zupełne zaufanie. 

— To co pan mówi fest absurdem. Takie 


Spojrzsł ma mnie irochę zaniepokojony. 


"'— E mie zajdę tak daleko, *apewniam pana. 
W ostatnim momencie przedstawię wspanizie ali- 
i zostanę puszczony na wolność. 

— W jaki sposób, jeżeli noc spędziteś pan 
w Tivoli, giizie nikt pana nie zna? 

— Zaraz zaraz. Zbrodnia została spełniona 
przed jedenastą, podczas gdy ja wyszedłem z do- 


| mu sir Brisbaneńą sekretarza ambasady angielskiej 


na pięć minut przed dwunastą. Czy jasne? 

— Tak, lecz sprawa nie jest bynajmniej po- 
zbawiona miebezpieczeństwa. W ostatniej chwili 
może się zdarzyć jaki wypadek jakaś trudność... 
Przypuśćmy, że sir Brisbane, wera podczas pro 
BESU ?... t 
— Jak?... jak? co takiego? — rzekł Bub 


ton, błednąc. — To jest tylko przypuszczenie, 
mam nadzieję ?... 
— Zapewne, panie Bulton, lecz niema nie 


niebezpieczniejszego nad niespodzianki. Ostrożno= 
ści nigdy niesna za wiele „a w danym wypadku 
pan ma tylko jedną obrone. 

— Prawda prawda — odrzekł, 
kieszeni palta. - 

— Następnie — ciągnąłem dalej, szukając 
sposobu wytłumaczenia waryatowi jego zamierze- 
nia — nasiępnie, gdyby nawet pańska historya 
nie miaia tak poważnych następstw, nie przeszła- 
by tak łatwo. W podobnym wypadku gdyby na 
wet udaio się panu dowieść niewinności po wy- 
roku, zaniraby został uznany za omyłkę sądową, 
trwałoby to dosyć długo. Wie pan przytem, że 
kto raz wyda wyrok potępiający nie tak łatwo 
da się przekonać o omyłce. Rewizye są i długie 4 
niepewne... 

Przerwałem zdziwiony, widząc, że mój sąsiad 
wykomnywa jakieś desperackie ruchy gimnastyczne, 
przeszukując wszystkie liczne kieszenie swaj odzie- 
ży. Przypuszczałem, że zgubił pupilares i usiło- 
waiem go wybawić z kłopotu. 

— Jeżeli chodzi o zapłacenie, a pan nie mą 
pieniędzy, zapłacę tymczasem za pana. 


sięgając do 
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Kuper lewantyńscy olśniewali oczy wyro- 
bami tkackimi i ozdobami stroju kobiecego. Po- 
szukiwani też byli dla korzeni mocnych i aro- 
maty cznych. w których lubowała się kuchnia 
średniowiecza. 

Miasto nasze_ stanowiąc etap wielkiego han- 
diu tranzytowego miało znaczenie światowe. 

Zamienia nieco swój charakter z chwilą o. 
trzymania „prawa składu”. Zyskuje na mocy 
wewnętrznej jednak Traci “haral tter wielkiego 
etapu handla przewozowego. 

Sięgnąwszy do lat historycznych, znajdu. 
jemy trady eve jarmarków lwowskich jeszcze w 
AIV. w. Zupełna wolność handlowa panowała 
do połowy XIV. w. Jednak wszechwłiadztwo 
przywileja w wiekach średnich nie aminęło 
żadnej dziedziny ówczesnego Życia» Prawo han- 

lowe wieków średnich stało na stanowisku u- 
przywilejowania pewnych grup społecznych. — 
„Takim przywilejem było prawo składu*). Pra- 
wo to wymagało, by kupcy, jadący z towarami 
zatrzymywali się w miastach, tem prawem oh- 
darzomych i sprzedawali towary przez określo- 
my z góry czas, na oznaczonem miejscu. 

Lwowowi przywiłej składu generalnego na- 
dał w r. 1379 król” Ludwik Węgierski. Dochody 
A znaczenie miasta wzrosły ogromnie. 

Za usługi zaś w sprawie wołoskiej, kiedy 
do rajcowie lwowscy dobrze się 2 zaznaczyli jako 
kamisarze dyplomatyczni, Kazimierz Jagiellort- 
zyk nadał miastu przywilej na dwa jarmarki, 
w pierwszą niedzielę po Zielon ych Świątkach 
1 ma św. Agnieszkę. Jarmarki te nie miały szko. 
dzić składowi generalnemu, który był podsta- 
wą, dobrobytu miakta a kupcy obcy nie mogli 
omijać składu generalnego, letz towar swój tu 
sprzedawać przez 14 dni, według dawnych o- 
byczajów. 

Dla wszystkich kupców, skądkolwiek przy- 
bywałi drogi królewskie były wohe. Na dro- 
gach tych nikt nie śmiał wstrżymywać Kupców 
dążących z towarami wozami i końmi, je- 
šli kto z powodu ich przejazdu poniósł oka 
szkodę „mógł sądownie praw swych dochodzić. 

„ Podczas “jarmarków należało sprzedawać wy- 


* 


T 


A *) Dr. St. Lewicki, Lwów 1910. Studya nad 
historya hän w Polsce. 
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| ącznie wyroby rzemieślników lwowskich. Nie „bohaterskim, kj 2a EW r iai 
wolno też było kuśniprzom Obcym sprzedawać | znaczenie walecznych, by na laurach spocząć 
wyrobów  kuśnierskich ze szkodą kuśnierzy m". i a: ROME 
lwowskich (z wyjątkiem Litwinówj. st AK. "li Son A oi da. 2 
Wi starych dokumentach znajdujemy wiele | a" p > A dd m miig Pia " 
szczogółów o dawnych jarmarkach lwowskich. £ dj E gii eta, LR |. dei A heho 
C zytamy pp. jak ważną rolę odgrywa! wówczas pa SIę " dag |" 35 Sałkchu nak 
jurząd tłómacza. Oficyalnie „jnstytucya ta istnia- nianią. WYS, > pein 
ła od XVII. w. ale zwyczajowo znacznie weze- 3 
śniej. Jłómacz generalny mianowany był przez | . = „są z żywymi naprzód iść 
króla. [Musiał znać język grecki, ormiański, ta- | "8, We. 


_ po życie 


: ETa i i 
tarski i w. in. Urzad ten miał charakter po- "e m Aer Wc." PRAS 
lity f bLA u, by pai U jej — potęgę i znaczenie. 

ityczny „mianowicie czuwał nal tem, by po A a a mysitfącycei Siwy WE 
pozorem kupczenia nie wciskali się do kraju kk , imponujący r 


że dla sceptyków realnym objawem tej naszej, 
woli życia i tryamfu pracy — to Wschodnie 
TAU dl we Lwo ż 


szpiegowie państw obcych. 

Nieznaną jest też dziś instylucya t. zw. 
składów, przeznaczonych dla towarów przy- 
jezdnych kupców. Jedne z nich stawiali sobie 
sami goście, inne przeznaczało dla gości miasto 
składowe. 

W dokumentach lwowskich z r. 1661 znaj- 
dujemy wzmiankę iż Teofila Sobieska, nosi || 
„króla Jama HI., oddała w najm ,  Deputatom ad 
custodian Depositorii miasta Lwowa“ lokal w 
swej kamienicy w Rynku do wolrego is 
wywania i składu wszelakiego towaru. 

Słynne iinię jarmarków lwowśtich zgasło 
‘pod rządami obcych. Z czasem podjęto próby 
podniesienia przemyslu j handlu miasta i kraju 
przez urządzenie wystaw krajowych we Lwo- 
«wie a to w r. 1877, oraz powszechnej wystawy 
„krajowej w r. 1894. 

Odzyskanie niepodległości nowego ducha 
tchnęło w gród nasz odwieczny. 

Zaświtała myśl wskrzeszeńia Targów. 

Może dziwnem. się wydać niejednemu przy- 
byszowi z daleka. skąd miasto to, tak dlugo 
niosłychanie ciężkiemi przejściami wojennemi 
krwawiące, zdohyło tyle siły, by znów w jasny, 
ton życia i potęgi uderzyć? Jak zdołało tak 
szybko podnieść się z martwoty i apatyi po wy. 
czerpaniu bojowem, kiedy w obronie jego nie 
wojska regularne. ale ludność z początku caly | ERP OTTO ŁC COAT "CA 
ciężar walk dźwigać musiała, kiedy wiadomo, 
„że miemal każdy dom znaczony był strasznym 
ciosem granatu? 

Szybko załiliżniono rany... 

Nie na to Lwów przoduje miastom duchem 


wie l 


masie 


Jv? wyszla z druku praca 
G. D. EL COLE i H. [0ZLLOR 
` POD TYTUŁEM 


ANIA (eL 


PRZERŁAD Z RGGIELSNIEGD. 


Książka ta powinna znaleść się w ręku 
każdego świadomego robotnik» 


CENA 50 Mk. 
ODSPRZEDAWCOM 209% OPUSTL 


=] 


| 


i 


— ~ 


ONABYCIA W LUD. SPÓŁDZ. TOW. WY 
LWÓW, SYKSTUSKA Z1/l. 


fi 


ilu cbywateli ma | Rzeczpospolita Palska? 


Odpowiedź na to pytanie da nam 
tylko powszech spis ludności. 


— Do licha, nie pugilares, lecz list zgubiłem. 

— Haki list ? — zapytałem nieco zaniepokojony. 

— Bardzo ważny — odrzek!, nie przestając 
przewracać po kieszeniach. — List anonimowy, 
zaadresowany , do prokuratora Rzeczypospolitej, 
ktory przygotowałe em, aby kazał mnie aresztować. 
Był to plan doskonale wykombinowany. 

— Taki list Fan zgubii! O nieszczęsny. Jeżeli 


go kto znajdzie i wyśle według adresu, jesteś 
pan zgubiony. 
— Tak to byłoby okropne... W dodatku sir 


Brisbane jest taki krwisty,... i ma tak krótką 
szyję... I pomyśl! pan, rozmyślejąc nad moim pla- 
nem nie zastanowiłem się mad tem, że sir Bris- 
„bane jest apopietyktem| i chorym na serce. 

— A więc kochany przyjacielu, nie pozosta- 
je nie innego, jak jechać do prokuratora Rze- 
czypospolitej i wyznać wszystko póki czas. 

— Ach! nie mów mi pan o tem. Zmarnował- 
bym tyle zachodu. Pojadę lepiej do sir Brisba- 
neg, dowiedzieć się o jego zdrowie i wezmę od 
niego zaświadczenie, sporzędzone wobec dwóch 
świadków... Jestem tak pechowy, że może istotnie 
` zdarzyć się, jaki mieoczekiwany kawał. 

Powiedriawszy to, wybiegł} tak prędko z ka- 
wiami, że fedwie za mim nadążyłem, Podczas 
całej drogi do mmbasady na Fauburg Saint Hono- 
rq, Bulion nie otwierał ust, chyba tylo po to, 
aby lementować nad swą nieoględnością. 

— Wyabraż pan sobie — powtarzał desperac. 
ko, — be całe moje nadzieje, całe życie oparte 
jest ma życiu człowieka. którego zdrowie nie war. 
te torby sieczki. 

W ambasadzie niepokój Buliona wzrósł jesz- 
czę gdy mu oświadczono, że sir Brisbane, wbrew 
zwyczajowi nie przyszedł dziś do biura. 

Wysartczyło, aby mój przyjaciel wyszedł z 
ambasady płady jak ściana, chwiejąc się na nogach. 

— O mój Boże! — narzekał 
cony. Brishanę już pewnie nie żyje. 


„ZZ ZOZ W Z ZE EO 


— jestem stra-, 


— Radzę panu pójść dowiedzieć się „9 nie 


go m mieszkaniu. Wie pan pdzie 


? 


— Ależ tak, na bulwarze de la Chapelle.. 
Co za niszczęście! Co za okropność! Wrzucą 
mnie do więzienia i winą głowę na placu de la 
Roquette.. Wyobraź pan sobię że w liście napi- 
salem ma siebie oskarżenie jakaajdokładhiejsze, 
przedsięwziąłem wszystkie środki, aby zostać ska- 
zanmyt. 

Gdy dbrożka zalrzymaja się pod wskazanym 
adresem, mój sąsiad nie miał już odwagi wejść 
na schody, Poszedłem ja sam. Zadzwoniłem, wy- 
szedł służącył. 

— Chciałem się widzieć z panem: Brisbane, 
— rzekłetm podając bilet wizytowy. 

— Pan Brisbane wyjechał dziś rano do Havru 
a stamtąd pojedzie na miesiąc do Londynu. 

Nie pytałem o więcej i szybko zbiegłem ze 
schodów, tembardziejj że usłyszałem głos An- 
glita, tlomaczącego się komuś. 

Zastałem go pomiędzy dwoma pólicyantami, 
którzy usiłowali go zaciągnąć do komisaryatu. 

— Puście imie — krzyczał rozpaczliwie. 
To był żart, nie zabiłem nikogo... 4 

Jakiś przechodzień, z czerwoną vsiążeczką 
w klapie, wyjaśnił mi, że aresztują jakiegoś oszu- 
sta, który mie zapłacił za Śniadanie w kawiarni. 

Zainterweniówałem, skoro tylko Bulton, skoń- 
czył się usprawiedliwiać. Tłómaczyłem komisa_ 
rzowi. że zachodzi tu wypadek roztargnienia, w 
pośpiechu, że gotów jestem zapłacić trzy razy 
tyle ile warte było śniadanie. Nie pomogło. OS- 
wiadczono (mi, że sprawa nie może być zała- 
twiona pobieżnie i poproszono o złożenie zezna- 
nia w komisaryacie 

= k * 

Wae boznisaryacje, sprawa skomplikowała się 
niesłychanie, z powodu owego fatalnego listu, któ- 
ry już został roztelefonowany na wszystkie stro- 
, Myć Zrewidowano Bultona i znaleziono przy nim 
i rewolwer siódmego kalibru z trzema wystrzelo- 
nymi nabojami. 

Pobiegłem, do Poussina, kióry był wówczas 


podprefektem. policyi i przedstawiłem całą SPORE: 
To sprawa poważna — powiedział. 
Spróbujmy go uniewjnnić. 

Otrzymawszy od niego polecenie do dyrek- 
tora Conciergerie, pobiegłem tam następnego dnia. 

Bulton budził litość. Ujrzawszy mnie padł na 
kolana i płakał jak dziecko. 

— Uspokóćj się pan — rzekłem doń — Si 
Brisbane, jeszcze żyje + spróbujemy pana wycią: 
gnąć z tych obserwacyi psychologicznych. 

Wyszedłem z celi z wielkim trudem, ponieważ 
nieszczęsny nie chciał mnie wypuścić, czepił się 
mej odzieżyj i błagał aby go ratować. 

Zatelegralowałem Wo sir 'Brisbane'a, który. 
przybył natychaniast, po pogrzebie matki, nie za. 
niedbał wszystkiego. eo tylko należało zrobić, po- 
mimo to sprawa przybierała charakter bardzo po- 
ważny; wyjaśniła się dopiero dzięki Porssinoo- 
wi, który aresztował prawdziwego zbrodniarza. 

Tego dnia, kiedy zaniosłem mu dobrą wiado- 
mość do więzienia, płakał cały dzień z radości. 

Lecz radość była przedwczesna. Wytoczonc 
mu proces o syinulacyę przestępstwa, celem zażai- 
towania z sądu. Obrońca adwokat Levaniere, po- 
szedł majprostszą drogą obrony i wskazał na nic- 
poczytalność swego klienta, jako obarczonego dziel. 
dzicznie przez sweśb pradziadwą, którego Bul- 
ton wcale nie znał a który jakoby skończył ne 
chorobę umysiową. 

Ostatecznie, ponieważ nadchodziły Święta 
Wieliranacne, a sąd miał rozpocząć ferye świąte- 
czne, wybrał drogę najkrótszą i prosił o oddanie 
klienta pod cbserwacyę do domu waryatów. 

To «łobiło Bultona. Zwaryowa! naprawdę. Mu- 
siano go przewieźć do Bicetre, gdzie nałożono 
mu kaitan bezpieczeństwa. 

Umarł w parę tygodni potem. 


— 


| 
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cie na Śląsku czeskim, zamieścit skonfiskowany. 


"przez prokuratora czeskiego nasiępujący arty- 
kuf p. t. „Sprawiedliwość tui tam: 

W Rzeczypospolitej polskiej rzad polski u- 
trzyniuje własnym kosziem 27 szkół czeskich, 
zaś 7 szkołom daje wydatne subwencye I nia, 
tylko ze pozwala im rozwijać ię swobodnie, 


ale nie nasyła do czeskich szkól polskich nuu- | 
'czycieli lecz pozostawia je tak, jak sobie tego 


życzą rodzice czescy. 

Na wschodzie Rzeczypospolitej żyje 75.000 
Czechów zaś w samej Kongresówce 6 do 8 ty- 
sięcy „a jeszcze więcej w Małopolsce. Poza spo- 
radycznymi wypadkami — nie było masowych 
wydalań Czechów z Polski, chyba, że chodziło 
o funkcyonaryuszów państwowych, jak o kole- 
jarzy, urzędników i t. p. (Krzyk podniesiony 
przez pewną część prasy czeskiej o rzekomem 
wyrzuceniu 60 rozdzin czeskich z Polski odnosi 
się właśnie do takich iunkcyonarynszów. Mię- 
dzy nimi znajdował się też pewien policyant 
«czeski, który mieszkał na terytoryum polskiem). 
l żadnym władzom polskim nie przychodzi na- 
wet na myśl wyrzucić owych Czechów z Polski 
I nie przychodziłoby nigdy, gdyby wiaśnie tu na 
czeskiej stronie nie zdarzaiy się wypadki wo. 
tające o pomstę do nieba. * 

Jak więc wyglądają, te rzeczy tulaj? 

Otóż nie ma tygodnia, w którym polska 
ludność nie zostałaby zaskoczona jakąś muiej- 
szą lub większą krzywdą. Nie ma w obecnych 
czasach poprostu dnia. w którym władcy czescy 
nie okazaliby swej notorycznej nienawiści wobec 
polskiej lulności robotniczej. Dowodów tysięcz- 
nych nie brak na to Iwierdzenie. 

Oto szkoły. — Pomijamy w tym artykule 
rzeczy znane już — Q owych 23 bezprawnie 
„zamkniętych szkołach i nie otwartych dotych, 
czas. — Ale takie niesłychane szykany, jakie 


w tym roku szkolnym obmyślewo dla znirzczenia : 


naszych szkół charakteryzuje najtepiej kurs po- 
Aityki antypalskiej stosowanej przez wiadzo cze- 
“skie na Śląsku. Olo m. p. szkoł. póiska w So- 
wińcu nie śmie przyjmować dzieci polskich z 
sąsiednich gmin, nfimo, że dziec z Darkowa 


Rohotaik Slaski“, wychodzący we Fryszia- |, 


„LWZIENNIK LUDOWY“ 


dyi polskiej pod zaborem czeskim. 


Powiedzieiiśmy powyżej, że „tam“ — w Pol- 
„sce, daleko sprawiediiwiej trakiują Czechów, a. 
niżeli Czesi nas tutaj. Oczywiście, wiemy, że 
i tam niektóre sfery są szowinistyczne, szcze- 
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| Nasz protęst przeciw wydalaniom i wszyst- 


kim innym krzywdom nie pozostanie ani we Iry- 
sztacie, ani na Śląsku, lecz przedostanie się 
w daleki świat, do wszystkich cywilizowanych 
narodów które stanowczo potępią je, a o krzyw- 
dach tych dowie się przedewszysikiem Między- 
narodówka robotnicza. 

Przeklinać będą tych szowinistów ich ro- 


gólnie do Rusinów i Żydów. Ale nie czyni tego | dący miószkający w innych państwach. 


rząd mimo, że obecnie rządzą paskarze burżua- 
zyjni. 


— eso — 
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WYWIAD Z KONSULEM ANGIELSKIM. 


Konsul angielski p. Whithoad w nasiępuja- 
cy sposób wyraził siąo Targach Wschodnich“: 
Targi Wschodnie“ we Lwowie mają nieoce- 
„nioną wartość dla miasta i państwa. Dla osiąg- 


„ęcia pewnego sukcesu potrzebną jest wspól- í, 


praca wszystkich czynników. Cel osiąga sin 
„przez czyn, nie przez zapowiadanie go. Być 
iJnoże że pierwsze. „Targi“ nie dadzą finansowo 
„tego wyniku jaki jest ogólnie spodziewany, — 
| jednakowoż należy uważać te pierwsze „rangi** 
(jako eksperyment który dostarczy nieocenionych 
"nauk I wskazówek na przyszłość. Pierwsze „lar- 
gr Wschodnie“ poucza społeczeństwo polskie, 
jakie należy przedsiewziąć zmiany w celu osiay- 
mięcia całego polepszshia na przyszłość. Mon: 
‘sul wyraża żywe ubolewanie, że na pierwszych 
firmy poza-europejskie nie są repre“ 


,lLargach"” 


TAE TEM 1 1128 


jA. 


Przemysł soiny. 


Przyfaczamy za Przeglądem Gcspadarczym” 
niektore dane tyczące się naszego przemysłu 
solnego. W hb. Gralicyi mamy kopalnie soli. Wie. 
Jiczka | Dochnie, Kaiasz, Kosówi%orxz warzelnie: 
tobmk, backo, Dolina, Bolechów; Drohobycz; 
Łanczyn. W b. Królestwie kongresowem mamy 


itają parę kroków do szkoły sowińskiej, tak! warzelnię soli w Ciechocinku. W województwie 
samo nie wolno przyjmować do szkoły polskiej, poznańskiem bogate złoża solne znajdują się 
na Granicy dzieci z Dąbrowej, mimo, iż w Dą jw luowrocławiu, Wapnie, Górze i Szubinie; za- 
browie nie ma polskiej szkoły. Natomiast dojpasy soli tych złóż wynoszą przypuszczalnie 
czeskiej szkoły na Granicy uczęszcza sporo dzie- | 25) milionów wagonów. Z wymienionych salin 
ci z Dąbrowy tak samo do czeskiej szkoły naj wielkopolskich dostarcza soli obecni» tylko Ino- 


Hohenegger chodzi sporo dzieci ze Suchej. lm 
wolno to robić — nam nie! 

A teraz ostatnie bezprawne wydalenia z Fry. 
sztatu. Pod pokrywką jakichś — zapewne nie- 
istniejących rozporządzeń ministerstwa — za- 
rządza się niby niewinny spis obywateli obcych, 
a cała akcya skierowuje się przeciwko robotni- 
kom polskim. 


Ale 1 temi wydalaniami uprawia sią podstęp- | 


ną politykę. Oto mamy fakia że ci obywatele, 
połscy_ którzy (zaprzewawszy duszę za srebrniki 
judaszowe) posyłują dzieci do czeskich szkół 
ci są tutaj tolerowani inni muszą opuścić repu. 
błikę mimo, że się polityką nie zajmują, mimo 
że pracują spokojnie, a jedynymi ich grzechami 


są te, że są Polakami i że posyłają dzieci dol 


polskich szkół. 

Taka jest sprawiedliwość tutaj. 

A. pam Y == 

Wiemy, że w stosunku Ho Czechów, mie. 
sżkających w Polsce, rząd nótski zawsze, aż 
po dzień dzisiejszy odznaczał sią nietylko wiel- 
ką tolerancyą ale nawet forsowaniem. I my 


| wrocław, 

j W roku 1920 produkcya wymienionych sa- 
in wyniosła w tonach: Wieliczka 136.787, Ino- 
wrocław (w r. 1919 — 10.518 danych z r. 1920 
(brak), Bochnia 28.297, Stebnik 9.966, Lacko 
6.236, Dona 5.877, Borechów 6.732, Drohobycz 
5.348, Ciechocinek 3.340, Kalusz 6.256, Kosów 
[3.651 Łunczyn 2.920, razem 216.885. 

Z dotychczasowej produkcyi roku 1921 da- 
ije się zauważyć jej wzrost w stosunku do lat 
i poprzednich. W salinuch naszych jednak są 
|znaczne braki. a inwentarz nieodnawiany od 
roku 1919. Pomimo to przywóz soli do Polski 
wskutek wzrostu produkcyi naszych salin znacz. 
„nie się zmniejszył. W r. 1920 przywóz soli wy- 
jraził się w sumie 64.952 ton, lecz przywóz ten 
wysokt z początku zeszfego roku, zmniejszał 


„ię stale ku końcowi. W r. 1921 zaś przywieźli. | 
„|Śmy: w styczniu 310 ton soli kuchennej, w lu. 


tuu 357 " ; 
(tym 357, w marcu 196, razem w przeciągu trzech 


wymienionych miesięcy 8.631 ton soli kuchennej. 
Í | —000— 
O VSTO OK A NINE: S, 


nic przeciwko temu nie mamy! Jesteśmy bezwa- 


Juukowo za zgodnem współżyciem wszystkich 


narodów bo dosyć już chyba hyto wojen i spo-; 


sów. Ale dlaczego rząd czeski względnie jego 
urzędnicy tak Krzywdząco traktują nas tutaj, 
na czeskim Śląsku? Czy myślą oni, że obywatele 
polscy bie znajdą drogi do poskromienia tej 
samowoli na Śląsku? Czy sądzą. że polstv ro- 
botnicy są :upelnie wyjęci z pod praw wszel- 
kich i że — (może dlatego, że marka polska 
źle stoi...) polski robotnik jest skazany zoslać 
miewolnikiefh zaprzedając za ceng możności po- 
„bytu tutaj — duszę swoją, i swoich dzieci, od- 
dając je do szkół czeskich?! 
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„Różne. 


|. ŚNIADANIA I OBIADY DLA URZĘDNI- 
|od W WARSZAWIE. Dyrekcya naczelna Pol. 
skiej Krajowej: Kasy Pożyczkowej wprowadziła 
„dla swoich wrzedników: śniadania i obiady od. 
dając na ten cel lokal opał, kucharza i obsługę. 
(Koszta śniadania do 9-tej rano po 40 mk., koszt 
kobiadu z Ż-ch lub 3-ch dań 120 mk. w abona- 
imencie miesiecznym. * 

, OBRÓT PIENIĘŻNY na targu wiedeńskim 
osiągnął — jak donosi Wiener Mittagszeitung* 
— wysokość 10 miliardów kron austr. 


murana 


| zentowane w dostatecznej ilości jakkolwiek ry.. 
jnek wschodni. do którego hajkróisza i najdo- 
śgodniejszu droga prowudzi właśnie przez Pol- 
|skę jest niewyczerpalnym wprost odbiorcą na 
„wszelkiego rodzaju towary. Spedziewać się na. 
| leży że w przyszłości Ameryka i Anglia w sro. 
|zumieniu ważności „Targów Wschodnich“, ope- 
śle znacznie liczniej. Z dusiej stromy zaś polski 
iprzemysi teksiylmy, drzewny ! naliowy just tak 
rozwinięty, że rozporządza dosialeczną ilościa 
wytworów celem zaspokojenia ryaków sąsied- 
mich. 

í Nastepujacy przedstawiciele angielszi>go Ru- 
piectwa biora udział w Margach Wschedhich“: 
Mr. R..E. Kimens, H. B. M. Commercial 
,Secy. Pritish Legaton. 

Mr. E. de F. Savery H. B, M. Consul Ge 
neral. 

Mr. King. Anglo - Polish Bank. 

Konsul zaprosił samorzutnie p. Cameron 
"konsula angielskiego z Uzerniowise na „Targi 
( Wschodnie”. 

Do wzmożenia ruchu transylowego z Anglii 
i Ameryki przyczyniłoby siąznaczni> polepszenie 
warunków transportowych między Gdańskiem a 
Lwowem, która to linia kolejowa jest główna 
arteryą życia handlowego Europy. 


me 


3 wydawnictw. 


MECHANIK, miesięcznik techniczny. Warszawa, 

Marszarkowska 6. 

Od razu przeszło wychodzi pod: tym tytu 
łem w Warszawie popularne pismo techniczne 
które zajęło opuszczoną dotychczas placówkę 
1 w ciągu niedługiego swego istuienia potrafiło 
jstać się rzecznikiem potrzeb technicznych licz- 
nych rzesz pracowników zawodowych. 

Pismo wydaje Stowarzyszenie Mechaników 
Polskich z Ameryki, które bierze wiział w Tar- 
gach Lwowskich, i na równi z wytworami swych 
zakładów eksponuje „Mechanika“. Miejmy na- 
dzieją że pismo znajdzie sobie i u nas licznych 
przyjaciół i odbiorców. 

Wobec powszechnego braku węgla możność 
lepszego wyzyskania opału. lub zastosowanie pa- 
liwa miejscowego (węgiel brunatny, torf, karpi- 
jma trociny i t. p.) jest sprawą pierwszorzęj. 
nej doniosłości gospodarczej. 

Sprawie tej poświęcony jest zeszyt cieplny 

M»chanika', — kolportowanego na ;;Targach 
Wschodnich“ w kiosku Stowarzyszenia Mecha- 
| ników polskich z Ameryki. = 

Obszerny „bo zawierający około 40 stron 
tekstu, zeszyt ten zaopatrzony jest w obfite ry- 
tunki i wykresy_ ilustrujące artykuły," poświę- 
cone powyższej sprawie, zastosowane do co- 
dziennych potrzeb naszego przemysłu. 

Zeszyt wychodzi pod ogólnym kierunkiem 
prof. dra B. Stefanowskiego (Warszawa) i go- 
rąco polecony być może szerokim kołom naszych 
pracowników zawodowych. 


"PHR 


R OSW SEGĄ Ta a aa ket SERA 
m nr zen ES 


STRATY NIEMIEC W WOJNIE ŚWIATO- 
WEJ. Ogólna liczba zabitych w wojnie 1914 do 
1918 r. wynosi 1,808.545; w tem 53.325 ofice. 
rów 1 podchorążych rannych 4,247.143: w tem 
96.207 oficerów. _ 

WYSTAWA ANTJALKOHOLOWA. Dnia 11 
bm. otwarto w Poznaniu wystawę przeciwalko- 
holową połączoną z wykładami na temat absty- 
neńcyi, 

DEFICYT KOLEI CZESKICH wynosi okoła 
800 milionów koron czeskich. Cas“, organ Be. 
nesza, pisze, że koleje zatrudniają o 30.009 lu. 
dzi za dużo. Redukcya personalu umożliwiłaby 
zmniejszenie deficytu o połowę. 


„DZIENNIK LUDOWY: 


- OBOK WIELKIEGO 
TEATRU MIEISKIEGO 


w której koncertuje codziennie mistrzowski zespół znakomitej kapeli dams»iej Małopolskiej 
a bardzo urozmaiconym repertuarem poleca się P. T. Gościom przybyłym na Targi Wschodnie. 
Doskonała kawa, hernata, czekolada, poncz, piwo i inne doborowe napoje. Bufet zimny i gorący. 


Kawiarnia ot 


p a z — 


wartą do późnej nocy. 
` DO en NENA TD 


Teryfa maksymalna 
' OD DZIŚ OBOWIĄZUJE WE LWOWIE. 


Na wstępie wczorajszego posiedzenia komi- 
syi eennikowej wizeprezydent dr. Schleicher za- 
znaczył, że ceny ułożone na komisyi nie są cenami 
wytycznami, lecz 


taryfa wazsymaimą 


która obowiązuje już od dziś w tnieście, a której 
przekroczenie wiadze będą karrać po myśli usta- 
wy o lichwie i tpekulacyi towarowej. 

Następnie przemówił delegat robotników ra- 
dny miejski bow. Marecki wzywając reprezenian- 
tów wladz obecnych na komisyi: urzędu walki 
z lichwą, imagjstrału i policyj, ażeby energicz- 
mie zwalczając paskarstwo, jek najostrzej karali 


przekreczających taryfę. Należy zarządzić rewizyę |- 


po paskarikich składach i odszułcać grosistów, 
oraz podreuników, którzy więcej przyczyniają się 
«do wzrostu drożyzny, jak drobni przekupnie. 


Czy taryfowe, 


Uchwalono następujące ceny: Cena 1 kg, bu- 
raków ćwikłowych nie &rie przekraczać hurto- 
wnie iv, detapicznia 20 mk., cebuli suchej, wybie- 
ranej 80 imk.. czosnku 150 mk., 1 główka 8 mk. 
1 litr fasoli białej, suchej 80 mk., 1 kg. tej samej 
160 mi.. kaliarepy 25 mk., kapusty głowiastej 20 
m, kiszonej 25 mk. À 

100 Wr. ziommiaków 2.000 mi 
1 kg. ziemniaków w sprzedaży drobnej 24 mk, 
kielu 30 mk. marchwi hurtownie 20, detailicz- 
nie 25 mk. pietruszki £9 mk., wiązka ;;zielonego" 
10 mi. brukwi objsrunej 20 mk., 1 sztuka chrza- 
nu iub rzodkwi czarnsj 5 mk. 


Owoce. 


1 tg, jabiek małych 25. dużych do 50 mie, 
gruszek drobnych B5, dużych 660 mk., Sliwek 70 
manei. ` i i 


Ceny nabiaiw, 


1 litr mleka itustego (niezbieranego) 50 mb., 
w sklepach 60 rk. zbieranego (chudego) 30 mk. 
śmietany kwaśnej 150 mi 1 kg. sera osełkowego 
200 ma.. beczkowego 160 mk., 1 kg. masła kuchen- 
nego świeżego 1.150 mi. masła deserowego 1.4060 
mk, 1 jajo 14, hurtownie 15 mk. e 

W podanyci eenach za pieczywo, we wezoraj- 
szym numerze żakradł się błąd drukarski i tak 
wydrukowano, że 1 kg. bochenek chleba żyiniego 
pytlowanzgo w handlu detailicznym winien ko- 
Sztować 150 mk. Cna taryfowa wynosi za Uhleb 
tej wagj i jakości 120 mk, na iawie piekarza, u 
odsprzedawcy zaś nie śmie przekraczać 125 mb. 
"a mie 150 mk. 

Taryja ta oznacza naj wyższe ceny, nieprzekra- 
czalne. l 


| W MIRAE ATE DS PTZ ZWT A ZRK ETIE | 


ee 


Producenci winni handlarzom sprzedawać 
produśti z cdpowiedniem opustem ażeby ci mo- 
„gli odyprzedawać je po podanej taryfie. Puhli- 
Czność powinna uważać ogłoszoną taryfę nie 
jake ceny stałe lecz należy starać się o obniżt- 
nie cen albowiem są one sztucznie wyśrubo- 
„wane przez poprzedni wolny handel. 

Niektóre ceny n. p. za masło są za wysokie, 
aibowiem móżna masło zakupić w mieście i po 
niższej cenie. Zapowiedziano na komisyi, że la- 
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„kiaść zdrowej głowy pod ewengelię* — pan inż. 
Machnicki możeby| i miał echotę, ale jako kiero- 
wnik młodego przedsiębiorstwa nie ma na to cza- 
su, zaś ochotę — za wszelką cenę — ma p. Słot- 
wiński, świeżo zorganizowany prezes wstydzą- 
cych ślę endeków, przechrzczonych obecnie na 
stronnictwo związku namodowo- ludowego. 

P. Słotwińskj jest ambitny — o polityce nie 
ma żadnego pojęcia, -— choć o niej dużo mówi 
— zaś o jego kwalifikacyach moralnych „handlo- 
wych“ mogłaby coś powiedzieć firma ;;Gazoli- 
na“, w której był kierownikiem Kopalni... 

Widać z tego, że (gmina Borysław ma szczęś- 
cie do biegłych w hanuiu — „starem żelazem”, 

O p. Słotwińskim moglibyśmy o wiele więcej 
napisać — ale zostawiamy to na czas odpowie- 
ani myślimy bowiem, że mu zaszczyt „proze< 
sury'* m. d. zupełnie wystarczy, a kago emdecy 
sobie biorą na /rezzsa, jest dia ogółu zupsmie 
uhcejętne. 

Dla uporzadkowania tutejszych spraw gmin. 
ych koniocznci jest w myśl życzeń zorganizo- 
wanych rzesz robotniczych w P. P. 5, Tymeza- 
sowego Zarządu gminy, ziożonego z wszyst- 


ryla ta po Targach Wschodnich podlegnie re- tkicn Kół obywatelskich z warunkiem doboru lu- 


wizyi i ceny zostaną obniżone. Na krupy i mąkę 
ceny będą w przyszłym tygoduiu ogłoszone. 


„ Wrogowie taryfy. 


. W komisyi þrali udział reprezentanci ku- 
piectwa i producenci tych artykułów żywnościo- 
wych na które taryfę ustalono. Wszyscy byli 
niozwykłe niezadowoleni z zaprowadzenia la- 
ryfy 1 wszelkiemi sposobami starali się uzy- 
skać ceny jak najwyższe. 

P. Schreiberowa mająca skład masła, sern 
1 jaj przy ul. Ruskiej żądała ceny taryfowej za 
1 jajo ponad 25 mk. Pokazywała telegram firmy 
\ Hondoan“ z Warszawy, która oferuje 12 tysięcy 


dzi - czystych rąk ażeby gospodarka obrzeza- 
inych Szutzmanów zmieniona przed dwoma la- 
ftv na chrzczonych Schurzmanów: — raz się skoń. 
.czyła. 

Wina obecnego stanu rzeczy leży w zupeł- 
mości tylko w osobie starosty Hawrota, kióry. 
fprzesiąki austryacką zasadą „fortwursteht* — 
i który wiewiałomo dlaczego boi się ludzi czy- 
stych rąd. 

A. teraz z polityki przedwyborczej. Jak diu- 
go daleko było do wyborów sejmowych w Bory- 
siawiu istniała tylko jedna zorganizowana par- 
iya t. j. PPS. Dziś mnożą się jak grzyby po 
deszczu. Najpierw zaczęli tworzyć stronnictwo 


marek więcej na 1 pace (obecnie 18.000 mk.). |.„Piastowcy' pol puironatem nawróconego z en- 


Twierdziła ona że musimy sią stosować dofirm 
warszawskich a nie do Lwowa gdzie obecnie za 
jajo żądają od 12 do 14 mk. 
_ Przewodniczący komisyi raduy miejski Ma- 
ksymówicz wezwał reprezentania Urzędu wal- 
(ka z lichwą do pociągnięcia tej firmy „London.“ 
do odpowiedzialności za przekroczenie speku- 
łacyi towarowej. Naczelnik Urzędu targowego 
Zborowski poinformował komisyvę że naskarze 
w mieście żądają tylko 14 mk, za 1 jajo, wobec 
tego tę cenę uchwalono. 

Wówczas zacietrzewiona p. Śchreiberowa z 
pewnością siebie i 


rzuciła qgrożbę 


pod adresem ludności w mieście krzycząc: „zo- 
baczycie że zu parę dni ani jednego jaja nie 
będzie we Lwowie”. * 

Pewność z jaką groziła ludności ta kupco- 
wa Świadczy, że podbijacze cen czują się pa- 
nam! sytuacyi począwszy od Warszawy a skon. 
czywszy na zapadłej wsi. Wladze jednak win- 


ny wglądząć w te machinacye paskurskie, a w! 


zazie przyłapania spekulanta i lichwiarza to- 
warowego na podbijaniu cen i magazynowaniu 
towarów należy paskarzy „magazynować wa. 
'resztach. - 


deka na |ludowca MHawrota. Następnie z 
jeszcze większym huczkiem przystąpiły różnego 
pokroju warchoły do stworzenia stromaiiciwa lewi- 
cy PSL. (Stapińczysów), z których jedni spełnja- 
ija wolę kapitalistów rozbiiania crganizacyi tobo- 
tniczej, inu zaś węsze, uizieby można coś zarobić. 

Widomami giowami tutejszej N.- D. są m. 
Słotwińskt (pożal się Boże!) p. L“ Etange i ks. 
Chlebiński, że zaś każdy szlachcie musi mieć swe- 
go żyda — ma stronnictwo swoją główną sprę” 
żynę w osobie inż. Kwaigeldufta. t 

Panowie endecy mają wielkie apetyty — 
chcieliby też coś zarobić przy wyborach — olia- 
rowując swoje poparcie jednemu z bogatych prze- 
mysłowców, któremu do szczęścia potrzeba tyl- 
ko — mandatu poselskiego. 

Niech wyjdą na światło. a przekonają się, *e 
ich wielkość mie istnieje, a ich partya w Borysła- 
wiu jest bańką mydianą. 

, —00—- 
RPA ZEFF TEE APT CYTO E I a e a aa 
| "ROKOWANIA POLSKO CZESKIE. 

WARSZAWA 24. 9. Pat.) Delegaci rządów 
'polskiego i czechosiowackiego prowa:lzą od sa- 


| mego początku bardzo inienzywne narady. Do- 


Ogół konsumentów powinien baczyć ażeby $;cbczas odbyły się już dwa posiedzenia pod- 


;głoszona taryfa była przestrzegana na targach 


Ikomisyi ogólno handlowej. Wczoraj o godz. ò. 


miejskich. W razie przekroczenia jej należy wzy. |popciudniu rozpoczęly się obrady podkomisyi 


O czyste ręce. 


Pan M. stojący ha czele instytucyi pubłcz-| KATASTROFA W LUDWIGSHAVEN - OPPAU. 
Bayienko borysławckie nie wysycha. Sprawy nej. przez lata całe okradanej przez poprzedni- 


BORYSŁAW we wrześniu 1921. | 


umormowania Zarzadu gminy Borysław ciągiące 
się -— chwala Bogu — od roku ne posiąpiłly zu- 
panie naprzód. Po niefortunnym komisaryacie w 
gminie, p. Szpińskiego, który po roku urzędowa- 
nie tamże, przeszed, w zasłużony stan spoczynku 


rządzie gminy. 


ków, z nikłych dochodów tejże potrafił stwo- 


rzyć placówkę wzorowej gospodarki korzystnej 
dla ogółu rE 
Zamiast to uznać — zamiast jako jedynego 


obywatela znającego umiejętność gospodarki gmin- 


rzyszło prowizoryum w prowizorycznym za-|nej, mającego czas i pasyę do pracy publicz- 


nej, a mającego czyste ręce, postawić na czele 


Prowizeryjwa dlatego że do nigdy nie wy-|giminy, która od łat tylu potrzebuje sanacyi sto- 
sychającego bagienta, n.e chcjał starosta dopuścić |sunków — szuka się coraz nowych kandydatów 
czlowieka, (którego noiuinacya była postanowiona, | byle nie dopuścić człowieka — czystych rak. 


o czem go nie oficyamnie z oficyalnego miejsca za- 


Obecny komisarz p. Ostrowski ma już dosyć 


wiadetnicno) z powodu + asiadania najgorszej wa- | „przyjemności“ włodarzenia gminą — szuka się *' x 
dy, jaką człowi:k w życju pubiicznem Borysławia | więc coraz nowych kandydatów. Pan Drozdowt strofy są nieczynne. 


mieć może r. j. czystych rąk. 


ski dyrektor Tow. handiowego. nie me ochoty | 


i|wnć pomocy kontrolorów targowych i policyi. (granicznej w ministerstwie spraw zagr nicznych. 


(dziś wieczorem niektórzy członkowio delegacyi 
czechostowackiej z p. Prokopa Maksą na cze- 
de wyjeżdżają specyalnem pociagiem do Lwowa 
na otwarcie Targów Wschodnich. 


NAUEN.  (Pat.) 24, września. Radio, Ilość. 


[ofiar katasirofv w Opau nie została jeszcze urzę- 


downia ustalona. Urzędownie stwierdzano Wotąd 
liczbę ofiar 244, lecz dalsze poszukiwania wyka- 
zują liczbę o wjele większą. Liczba ciężko rannych 
dochodzi da 2.000. 

Przyczyna katastrofy jest dorąd okryta ta- 
jemnicą. Przypuszczają, że spowodowała ją ek- 
splozya tenku wodoru, a nagromadzone mate- 
Iryały wybuchowe powiększyły katastrofę. Stra- 


ity materyaline obliczają na 150,200.000 mk. Szkoda 


obejmuje także inne fabryki, które wskutek kata- 
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E7 de galw pracownikow pryw ataych. 


i w siosunku do potrzeb. 

Na zjazd Kia. uczędników © uczędpi- | Gdy już wszyscy, nawel urzędnicy pań-| 
czek prywatnych na 29 września zaproszono stwowi żrozumicli że TT droga wiodącą ku | 
także ministerstwo pracy i opiski społecznej, lepszemu, ku ustalemtu praw i obowiązk ków jest | 
którego obowiązkiem jest i tą supa pracujacy ch | jednoiita organizacya — sądzimy, że i urzęd- 
gią zaopiekować. Sądzimy że będzi» można tym cnice prywatni lego zrozui nienia się dobiją. 
kierownikom doli pracujących przedsłavić, jak Przypowamy wTęc tym wszystkim, którzy | 
„małą opieką dotąd otoczono pracowników pry- ioszcze Mi na pizt. że obecność 
watnych. =. nim dzi konieczną, bo ma on wfaśnie po- 

Podczas gdy wszystkie inne dziaty pracy „iożyć kamień węgielny pod tę organizacyę, ma 
mają swoje legalne reprezentacyc, które imie- ' ustalić wytyczne dla tych projektów ustaw, któ- 
niem pracujących w zawodzie inogą dla nich | rych się możemy domagać celem zabezpieczenia 
skutecznie działać „urzędnicy prywatni są zu- „naszego jutra. 
peinie pozostawieni swojemu losowi ho kto chce, Prosiiny jeszcze raz wszystkich, którzy u- 
to nimi robi. „znają, że tylko jednolita orgonizacyr, obojmu- 

Nie przeczymy że głównie dzieje się to; jeca wszyslkich pracowników, bez względu na 
dlatego, ho nie mają odpowiądniej organizacyi | różnicę skądinąd pochodząca. zdoła siworzyć 
wiemy “że w tych odłamach, kióre zdołały się | nam dobry I staly byt, aby pamiętali, że 29-g0 
zorganizować, już jest lepiej — ale większość „września we Liwowio w sali ratuszow ej, maty 
TOZ8Ypaua po caly m kraju cierpii vi> ma ta-}obmyśleć drogi i środki ku lej poprawi: bytu |. 
Segt úrzymania, jakie by RAGE powinna R) wiadące. Ex ue 


(OW 25-90 > prdsiawie »racy 


aj u 
NA if 


Że Sambara, 


Tuż obok kościoła parafialnego przy gma. A: 
chu i. z. plebanii widnieje Ha w którym | szą wszystxich Obywateli i Akażenisów, stó- zk 
mieszka rodzina złożona z ll osób. rzy zgłosili sę do pełnienia a Io: 

Nie są to cyganie, lecz Ami znańogo (u linisnrzy spisowych o jawieni: „ię w Pte 
„iugi kolejowego p. Mazura — którv AB NrZD- ) ; r. o godz. 5 popoja | 
mocą NC E Z KD „gdzie migszk a Z 


Komunikaty. | 
MIEJSKI URZĄD ST obw uc 


jek dnia 26 września 1921 
hait R w p urzę 


e A RENIZYA | 
Bie w me razie byt Ah Ląd zai a PEM BD SĄ oe, zastępca więcproe ao 
jednak w pewien piękny poranek sierpniowy 
grom strzeli z jasnego niebu! kazano się na- 
tychmiast 6. omzć rodzinie p. M. ponieważ 
ks. kanonik sprzedał szpitalik iutejszomu bu- 
downiczemu p. Szałranowi. Cóż więc Iuiat po- 
cząć biedny człowiek? wyprowadził się na o- 
gród parafialny itam z 4 tyk fasolowych Spo- 
rządžił namiot, przykryty szmatami, w którym 
śpią dzieci! 
Obok ogrodu widnieje wspaniały budynek 
parafialny, olbrzymi gmach, mieszczący około 
40 ublikacyi catkiem próżnych. W gmachu mie- 
szka tylko 3 księżjy =t. j. kanonik i2 twikarych, 


wnej komisyi Ziemskiej p. Lwiwik Rogowski u- 
daje się jako specvalnie upełnomocniony dełe- | 
gat Pana Prezesa Głównego Urzęłu Ziemskiego 
posła dra Kiernika do Przemyśle, w. selu prze- 
prowadzenia szczegółowej re awizyi do ca. 
Ukregowego Urzęłu Ziemskiego. 

Pan Delegat Rogowski przyjmować będzie | 
we wtorek 27 środę 28 i czwartek 29 bm. w 
biurze Okręgowego Urzędu Ziemskiego w Prze 


X ROZKAZ STRZELECKI. Wszyscy członko- 


'|alnie o godzi 8*30 rano w lokalu Związku Strze- 


Piękny i Ludujący to widok gdy sługa | Oży, 
głoszący z ambony litość miłbsierdzie i milość os Cea g l. 7, parter), celem powitania 
bliźniego ze spokojnem sumieniem patrzy na || aczcinika Państwa, przybywajacego EE) 
nędzę człowieka obarczonego liczną rodzina, na uroczystość otwarcia ;;Targów Wschodnich“. 


zarząd Obwodu Lwowskiego "Związku Strzelec- 


któremu w lak łatwy sposob, bez najmniejszej Iy Bieco 


iry ze swej strony, snógłby okazać skuleczną 
pomoc| 

Związku pol. młodzieży socyal. we Lwowie, wzy- 
wa kolegów: Prota Jana, Daszyńskiego Feliksa, 
Czyżewskiego, Babiarza Jana, Mroczkowskiego. 
Lanuana Maurycego. (med.) Landaua Henr. regal 
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[ya DGLO 


| Lwowie. 


mtyślu od godziny 10-ej do 1-szej w południe. CHOROBY 


X  KOMISYA MIESZKANIOWA „ŻYCIA“ |rycznych i skó:nych 


Nr. 226 


aa mers 


STEMA. |v 1 


psy, Motory, Lokomobile, Maszyny do obróbki me- 
tali, drzewa, Pompy poleca , Pilot“ Lwów, Bato- 
rego 4. 2965—15 


ZAMIENIE młyńskie, Walce, Kaspry, Gazę, Turbiny, 
Transmisye, Lokomobile, Motory, Pompy, poleca 


„Pilot* Lwów, Batorego 4. 2965—15 


OKARNIE, Strugarki, Heblarki, Gryzerki, Wiertarki, 
Mutory, Lokomobile, Pompy Wortiagtona, poleca 


„Pilot“ Lwów, Batorego 4. 2965 — 15 
20 WRZEŚNIA br. zaginął piesek maści czarnej mie- 

szaniec wabi się „Zbój”, utyka na prawą przednią 
łapkę. Uczciwy znałazca doniesie o tem Redakcy* Dzien- 
nika Ludowego. A 


STAMPILE wiano 
głowy A. Gołdgeier Lwów, Sykstusa 17. 
T A TABLI L i CI wgkonaje naj db 
niwi E. Goidgeńsr Lwów, Sykstusa 17. 


APELUSZE dlaPańi Panów przerabia na najnowsze 
fasony Pierwsza Krajowa Fabryka Kapeluszy Ru- 
Neuwelta Lwów, Balonowa 3 


dolfa 


PIERWS SZA lwowska parowa farbiarnia i pralnia che 
miczna jana Gawrońskiego. Lwów, ul. Króla 


r = Statystycznego ul. Ru- | | Leszczyńskiego 9. — przystanek tramwajów K-D i Ł£-D. 


koło kościoła Św. Elżbiety — o ule, AL gar- 


LOG obszerny okolica QGołuchowskich odstąpię 
Spólnikowi tylko na hurtownię tekstyłną włożę 
2,060.000 marek. Listy „iziet“ Biuro ogłoszeń buchstaba 
Legionów 21. 46— 


ZAMIENIĘ pokój z kuchnią w śródmieściu 
w Przemyślu na pokój ewent. dwa z kuchnią we 
Zgłoszenia: Wilczyński, drukarnia A. 
SE a Lwów ul. Sykstuska 19. 


weneryczne, skórne, zastarzałe — 
leczy mpeswynlimtm cdr, 
PRICE, mlica Vanica w a 13. 


wie Związku Strzeleckiego Obwodu luwwskiego | Wstrzykiwamie preparatu Neo Salyarsanu tylko przed- 
stawią się w niedzielę 25. września 1921 punktu-| południem. 


12—26 


Specjalista ehorób skórnyeh I wenerycznych 


Mr. MICHAEL SALPETER 


50—3 Sykstuska 17, ord. od 8—9 i od 12—6. 


Dr. A. NADEL 


ordynuie od 12—1 i od 3-5 pop: 
Lwów, PL. HALICEHI 7. 


Lekarz chorób wene- 


; TE — 
J ruchu robotniczegć. Salewicza Piotra, Grudę Tomasza, Pawłowskiego | + POTU nó ẹ | 
$ DALSZY CIĄG POSIEDZENIA ZARZĄDÓW Maryana, Binzera WE, Rucińskiego i Słeckiego | = a 
WSZYSTKICH ORGANIZACYI .odbędzie się w!” by najpóźniej do końca b. m. _ jawili się, r 
poniedzialek. dnia 26. września b. r. o godz. 7.|u kol. Skalaka (ul. Sykstuska |. 21. II. p) między rąk, pachwin, oraz niemiłej wom. uniknie esie | 
wieczór w lokalu, Rynek I. 8. I. p. godz, 6 — 7 wiecz, pewnie przez użycie zuanego : „Specystnego | | 
W SPRAWIE ROBÓT MALARSKICH NA X TOWARZYSZY SUBKASYERÓW uprasza CEFER | 
PROWINCYACH. Związek robotników SD o zwrot znaczków podatku partyjnego oraz goora tk © = | 
1 lakierników zwraca uwagę robotuików, ażeby aj ARGO | aa s w p polece- ke e 5 2 DAM 
za pracę z wyjazdem na prowincyę a przede- | Da o ak 095 m., gdyż znaczki f 
wszystkiem do Borysławia, żądali 5 "de do- | te muszą być wysłane do Warszawy celem ostem Dom handlowy S. FEDERA, ; 
datku do płacy. plowania. Towarzysze, którzy znaczków nie zwró LWÓW. UL. SYKSTUSKA 7. ] 
$ BACZNOŚĆ ROBOTNICY STOLARSCY! fn R WIET jw SA BOŚ = | 
Omijać Lwów, ż stoimy zl ani. j e i tracą swą war- | UWAGA. We własnym interesie prosze ER e 
] gdyż y zlokautowani tość. Marki zwracać nałeży do rąk tow. Konars- na firmę i Nr. dama 7. FIA tsas zyc nie maar. 
PE TT E E T S SES ZETA kiego, w administracyi ;;Dziennika Ludowego“. e T 
—406— g ", ży X „a a 
Protest rady m. Warszawy. CEARA Y PREZ ETER =— 3 
WARSZAWA, 23 września (EE.). Wczoraj FE" : Na jes: zeń i ZING : 
rada miasta Warszawy uchwaliła jednogłośnie Poseł niemiecki w Moskwie. 
protest przeciw ciężkiej krzywdzie wyrządzonej MOSKWA, 23 (E. E) Radio. Przedstawiciel | $ i idly, | i | l iali 
REM m ob Protestujący domagają SE Rzeszy niemieckiej w Rosyi Wiederfeld złożył |B 7 
ęwzięcia jaknajeneggiczniejszych|w ubiegły wtorek papiery uwierzytelniające | 
środków. aby losy Wilna zostały rozstrzygnięte | władzom sowieckim 3 Moskwie. 0 i ? w wielkim wyborze 
po wysłuchaniu woli zainieresowanej ludności |przytem, że połączenie świetnej organizacyi poleca PO PRAŃ SPOZA cenad 
w myśl prawa ludów de samostanowienia o | terbnicznej z olbrzymiemi boguctwami natural-| 


swym losie. [nemi Rosyi przyniesie obu stronom wielkie ko- 


rzyści 
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LwowskikKoniekcyjny Związek 


Nr. 226 


KAJWIĘRSZA , KAUSEERRIER 
; a - DE 


i 8 o. GG id że f 
pałsżowa w wainigkmniejszym centralnym 


pl. EMiarydcki l. fe f. p. (wckód sabay] 
Rendez-vous Świata przemysłowa-Xupieck. 


poleca swe wykwintnie urządzone salony stojące otworem do późna 
w nocy z osobnym apartamentem dla niepalacych. osobnym apar- 
tamentem bilardowym i apartamentami dla gier towarzyskich. 
Smyczkowy sałonowy koncert przy udziale sił pierwszorzędnych 
od wieczora do późnej nocy. 
Kawiarnia „DE LA PAIX“ podaje tylko najbardziej wyborowe 
napoje, w rozległej sali od kawy tureckiej do szampana, oraz wybor- 


„DZIENNIE LUDOWY 


11 


POWYTYWOOWYUWYWYWYWOSOWOWYYY POWÓYYYWYWYWY GYWYZWYWWWIE 
BICZNOŚĆI Korzystajcia z okazji! PROSTA CROGA! 


kto przyjeżdża po zakupy towarów łokciowych, niech nie omieszka 
we własnym interesie konieczuie zajść do składu kupca i fabrykanta 


LEGNA RUBASZKINA w ŁODZI 


ulica Kilińskiega Nr. 40. 2-gie piętro m. 10, niedaleko dworca Warszawskiego, 
UWACEA. Dla dogodności klijenteli otworzyliśmy oddział 
ekspedycyjny. Wysyiamy pocztą odpowiednie odcinki towarów 
łokciowych (kupony) ściśle poaług przysłanega lub określonego nam wzoru, 
nawet bez zadatku zaliczką pocztową — (za opakowanie i przesyłki 
pocztą dolicza się 4. : a y + = 
" Materjały, nieodpowiadające wzorowi przyjmujemy z powrotem. 
i Wzorów nie wysyłamy 4 
Srizęedaje się taniej, bo w prywatnym mieszkaniu. înreres obliczony 
jest na wielki obrót. Wiełki wybór różnych resztek. 


ENNBAŚ GRANO W ADANNARAARNAK 


YOYE YYY YDY Ge WY 
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DZAAAAŁAAŁ) 


KKARÓRAARARANARNNNGONAOVARRONOANAM E A AAA A A A A A AR A A A A A 


ne ciasta i zimne mięsiwo przednie co do jakości i sposobu podania. 


l nóg, rąk i pach znakomicie usuwa i zapo- 
biega im powszechnie zuany 


„S$ UDORY He 


w pudełkach z sitkiem, wyrobu farmac. labor. „Ap. 


Kowalski* w Warszawie, Miodowa I, Sprzedaż w apte- | | 


i kach, składach aptecznych i perfumeryach. 
Sposób użycia dołączony do każdego pude ka. J 


RATUJCIE Z DROWVIE? 


Precz z obłudnym wstydem ! Niech żyje świadomość I 
'Szyiler Szkolnik, (autor prac naukowych) po do- 

kładnem zbadaniu poieca mężczyznom i kobietom wszyst- 
kim, komu zdrowie jest drogie, następujące pouczające 
książki nie mające nic wspólnego z pornografią : 

Dr. St. Breyer: „Najnowszy obszerny lekarz do- 
mowy* Przyczyny, objawy i leczenie wszystkich chorób. 
W 2 częściach. Duża książka z mnóstwem ilustracyi. 
Tysiące cennych porad i wskazówe« na wszelkie cho- 
roby. Cena Mx. 300 

Dr. Karol Werner: „Bezsenność. Środki nasenne*. 
Peradnik dla wszystkich. Tręść: Znaczenie i istota sny. 
Bezsenność i jej przyczyny.%Leczenie. Środki nasenne 
iich działanie. Cena mk. 100. 

Dr. L. Be....mont: „Małżeństwo i prostytucya*. — 
„Upadła kobieta“. Dwa odczyty w jednej dużej książca. 
Cena Mk. 200. = 

Dr. Arno Krfiche: Poradnik dla cierpiących na 
reumatyzm i podagrę. Treść: Istota reumatyzmu i po- 
dagry. Tryb życia. Srodki leczenia. Dyeta. Cena ME. 100. 

Dr. Józet Goldbaum: „tak się ustrzedz i leczyć 
choroby żołądka“. Drogocenma książka dla zdrowych 
i chorych. Wskazówki dla wszystkich. komu zdrowie jest 
drogie, a przeważnie dla osób cierpiących na żołądek. 
Cena Mk 200. 

H. Pedenkowska : „Zdrowa, hygieniczna oszczędna 
kuchnia”. Najlepszy prezent dla młodych gospodyń. Ty- 
siące najnowszych sposobów gotowania smacznych, 
zdrowych i oszczętnych « obiadów. Pieczenie iegumin, 


ciast, mazurków, babek, tortów. smażenie konfitur, so-! 


ków. marmolad, sporządzan a kompotów, lodów, wódek, 
napojów chrodzących. Cena Mk. 300. 

Dr Ssnddelowitz: „Poradnik lekarski dla mężczyzn 
i kobiet. Choroby weneryczne. Jak zapobiegać i leczyć. 
Najobszerniejsze wskazówki co do leczenia rzeżączki 
t tryper*) i wszelkich innych chorób płciowych. Cena 
Mk. 100. 

Dr. Braun. Samogwałt u mężczyzn i kobiet; jego skutki, 
nadużycia płciowe Niemoc płciowa. Po czem poznać sa- 
mogwait. Leczenie. Rady praktyczne dla młodzieży, ro- 
dziców i opiekunów. Cena MK. 100. 

Dr. Paczkowski: „Jak zapobiegać zarażeniu się 
chorobami wenerycznemi; oaz n emocy płciowej". Mnó- 
stwo cennych ra”, wskazówek. Środki ochronne najbar- 
. dziej wypróbowane ku zapobieganiu. Leczenie. Cena M.75 

Dr. M. Durenfurth: „Epilepsya*. Przyczyny, zapo- 
bieganie, leczenie treść : Warunki powstania. Dziedzicz- 
ność. Rozmaite tormy epilepsyi. Doświadczenie. Zapo- 
hiegame i leczenie epilepsyi. ».ycie i los epileptyków. 
Cena Mt. 100. 

Dr. P. Welgeldt: „Jak się mamy żywić, czyli po- 
żytok pokarmów*. Zawiera szereg cennych rad i wska- 
zówek co do odżywiania się chorych, jek również i 
zdrowych. Cena Mk. 50. 

Dr. Swett Marden: „Zyć, nie umierać”. Szereg rad, 
wskazówek i myśli głęvokich, słonecznych i rozumnych, 
wywierających wpływ niezwykle dodatni i ożywczy na 
zdenerwowanie i skołatane troską o byt umysły współ- 
czesnych ludzi. Cena Mk. 200. 

, Ch. Szylier-Szkolnik: Hypnotyzm! Suggestja! Te- 
iepatią| „Chcesz być odważnym, silnym i energicznym ? 
Chcesz by ludzie ulegali twej woli? Praktyczny po- 
radnik hypnotyzmu zawiera wiele nowych rad i wskazó- 
wek. W 95 rozdziałach, uczy co czynić. by wpływać na 
ludzi. Sugestyonować bez zasypiarta odgadywać myśli, 
wyzbyć się pijaństwa, palenia, onanizmu, gry hazardo- 


wej. Cenne i praktyczne wskazówki co robić. jak 
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Inserujcie w Dzienniku Ludowym 
/ Heblarkti 
| 5 rz Wiertarki Sci sadu 
A firma „iechniicać 
J we bwowie, ul. benartowieza |]. 12. § 
 TOKARNIE EEE EEE] 


firma ALE SALES 


do żelaza | 
WĘGIERSKIE i AUSTRYACRIE | 
PO NAJNIZSZYCH CENACH POLECA 
KHARTEL HERBATY i KAWY 
EDMUNDA RIEDLA 
UWE KWOMKIE RETOWSKIEGO 3. 


żyć, by osiągnąć. powodzenie i szczęście. Ćw'czenia | gf o o Ó 

psychiczne, Naci metody sugestyi. Rozwój zdol- |$ 434 i dy Gi ME M lagg 

ności, TE i WIE Sacit, e m E oli, i * RGB ad 

usuwanie złych nałogów i przyzwyczajeń. Duża książka, 

mnóstwo ilustracji, wykwintna okładka, ostatnie wyda- dostarczy natychmiast zma DA Z uni, 

nie. Cena Mk. 1950. l. Lenartowicza 12, firma „TOCANIRA”. 
Ch. Szylłer-Szkolnik: „Ratujcie włosy“. Wszystkim RT SARIMTEL I T VEE WRAZ TZ TOD UŻY, 


cierpiącym na łupież i wypadanie włosów, wysyła Się 
bezpłatnie -broszury zawierające cenne wskazówki i rady, 


< Wiedz fafemna! Ożelty umt 

Ch. Szylłer-Szkolnik : „Najważniejszy Sposób po- 
znania siesie i innych*! Chiromancja, fizjognomika, 
frenologja i astrologja. Tak zatytułowana księga Ch. 
Szylłera-Szkolnika, której autor poświęcił szereg iat po- 
ważnej pracy. Księga wyszła w noweim poprawionem I 
dopełnionem wydaniu. Zawiera wykład nauk: chiromancja 
(linja rak), fizjógnomika (rysy twarzy), astrologia, nauka 
o wpływie gwiazd i płanet na losy. Księga popularna i 
dostępna dla wszystkich. Dla człowieka obznajomionego |4 


KĘ lampy rowerowe, ręczne 
Karbidowe straganiarskie i stołowe 
pałaiki praz .arbid na wagękurtownie i detailicznie 

; poleca 


MEW KOR Rosenman 
KLWV>vWC, Akadeomicwa 26 % 


z jej treścią niema tajemnic Podług tej księgi łatwo | gp 
określić skłonności, zdolności, zalety i wady każdego. | 32 
Zawiera astrologiczne tabli e, wskazujace każdemu pod- || 
ług daty urodzenia, szczęśliwy miesiąc, dzień, numera 
i daty. Księga ta daje dokłądne pojęcie o otaczających i 
osobach, szczerych przyjacielach i osobach nie zaąstugu- |% 
jących na a Gp AWK i; wikryciaiki; R 
widualnych zdolności. Wykwintne wydanie w pięknej || h i 
płóciennej złotemi literami RE wyj | da reznoszenia Gazet 
autora i z wielu ilustracjami w tekście. Wysyła Się po | 
otrzymaniu Mk. 495. Kalia nagrodzona mnóstwemi || gg ŻA bardzo dobrem wynagrodze- 
odezw i podziękowań. niem przyjmie À 
A Dr. SE »Teozojia*. i Kad peye a. p ay] x 
zkice teozoliczne. Praca wybitnych adeptów wiedzy è 7 
hermetycznej: Dr. Hartman, Joga, Karma. Cena Mk. 150°—. Administracja Dziennika Ludów. 
' Hrabina Eleonora Raj.. po dłygich studjach na (Zajęcie 2—3 godzin rane). 
Wschodzie stworzyła system trainego, stawiania kabaly 
z kart. Przepowiada przeszłość, teraźniejszość. Europej- i * : z SES T TT. 
skie wróżki „Lenormaad*,s- ,lhćbes*: posługiwały się 
tym sposobem ilustrowane, wydanie. Cena Mk. 150:—. 

Dr. Lucjan Böttcher ; Spirytyzm). Całkowity kurs 
zawierający wskazówki praktycznę: prowadzenia Sean- 
sów, czyli posi:dzefń Z OO M medjumicznych, 
28 pięknych ilustracji Cena Mk: 1500*—. * 

Ch. Szylier-Szkolnik: „Nowa kabałistyczna astro- 
logja za pomocą której łatwo określić charakter za ety, 
wady, bez specjalnych wiadomości i trudu zestawić ho- 
roskop dia wszystkich. Cena Mk. 100—. 

Miss-Chassć: „Wielki ilustrowany Sennik egipski“. 
Zawiera wykłady snów. 90 ilustr. 36 rycin kabały. Ozna- 
czenie dni feralnvch i szczęśliwych. Opisanie własności 
7 planet. Kartomancja Wróżenie z kart. i chiromancja. 
Wróżenie z ręki, wróżenie z twarzy i czoła, Cena Mk. 200 —. 

Lenormand : „Nauka stawiania kabały z kart". Spo. 
soby „Lenormand? — „Thebes“ oraz dokiadny Sennik- TAAA 
Dodatek 48 kart ilustrowanych bezpłafnie. Cena Mk. 200—— ie 

Bosko: Sennik polski z planetami ułożony podług 
najdawniejszych, a dotąd zupełnie nieznanych obl czeń 
egipskich i perskich mędrców Wschodu. Cena Mk. 50 -. 

Chelmo: Wyrocznia — czyli srosób otrzymania 
odpowiedzi na różne pytania. Cena Mk. 30-—. 

Adres: Psycho-grafolog Szylier Szkolnik, War- 
szawa, Piekna 25/12. 

P. S. Książki wysyłam tylko po otrzymaniu gotówki. 
Opakowanie i koszta pocztowe przyjmujemy na nasz 
rachunek. Przy obstalunku na sumę nie miej Mk. 500 | 
dodajemy jedną ciekawą książkę bezpłatnie. 2955 | [8 


"= = -7 


ntroigatorki SE 
Brokarni IGN., JNEGERN 
WE LWOWIE, VL. SYRSTUSKA 33. 


A najtaniej bo pracownia na |. piętrze. 
NAMI D. UWEISS sma. 


Zamówienia z prowinevi nskrtecznia odwrotnie- 
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| Centran: POZNAŃ, ul. Towarowa M. 15-20. 8 


Adr. telegr.: „TRANSITUS*. 
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| Warszawa 


` Miodowa 16. 


Bydgoszcz 


Dworcowa 72. 


Gdańsk 


Hundegasse 105. 
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Traugutta Ż* 


RTZKÓW 


Gł Rynek A-B 46. 
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Friedrichstr. 35. 


Zkąszyń 


orzy Dworcu. 
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Centrala: Lwów, Legionów f. 
Adr. tel.: p BIRŁOBORSKI“ Lwów 
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buciki I ubrania robotnicze. 
Wiary do oglądana na Targach Worhodnich. — Pawilon własny. 


i Przedsiębiorstwa handlowe 


BIURO OGŁOSZEŃ 


DOLF MOSSE | 


| WARSZAWA, MARSZAŁKOWSKA 23, TEL. 142—24. 
|| ODRZIAŁY we WSZYSTKICH MIASTACH ŚWIATA 
PRZYJMUJE OGŁOSZENIA 
DO PISM KRAJOWYCH I ZAGRANICZNYCH 
PO CENACH NOMINALNYCH, UDZIELAJĄC 
NAJWYŻSZYCH RABATÓW. 


PRZEDSIĘBIORSTWO A |. 
DLA BUDOWLI PRZEMYSŁOWYCH ; 


w 


Warszawska 6. 


Rłaipzda 
CzĘSIECHOWIA | 


(Dalsze własne filje w przygotowaniu). 
| Reprezentantów własnych posiadamy w wszyst- % 
j kich wielkich miastaca i na pograniczach. Ą 


B Wykonnje: Transport wszelkich towarów B 
j ladem i wodą z wszystkich stron świata. $ 


lite hail f Sosmoicc | 


= Ślubne -~= i KOMUNIKACYJNYCH 


| 
14-karat. ||! 
szt. Mx. 500— | | 
| 


za fason. Złoto po kursie | 


ziennym 
lub w zamian za złoto 


ARCHITEKT i BUDOWNICZY | 


LWÓW. UL. ZYBLIKIEWICZA 27, TEL. 358. 
KRAKÓW, UL. GOŁĘBIA 1, TEL. 2250. 
FRYSZTAT NA ŚLĄ5RU, TEL 19. 
WIEDEŃ I, ELISABETHSTR. 13, TEL. 642 


H. MANDL 


Il. kopnak 624 || 
naprzeciw Kina Kopermik. | 


I wagon ei, 
10650 sięczkarń, 
25 gniatfowuików, 
maszyny a cementowych, motory ele- 
pavi tanio Sprzedaj 
„Pion' Zakłady Przemysłewe 
Lwów, Louwsza 43, fz? 4-7-6, 


na „TARGACH WSCHODNICH * pawilon prow. 
„F“, grupa VIII, stanowisko 15. l 


w éņi maszynowe, Pierścienie > czółenka, igły igły | 
Tgi ir p. Hurtownie i de'ailicznie poleca | 


Jasub Reszamam lwów, Akademicka 26, ll] 


Zast naczeln. redakt. i redaktor od jpowiedzialny : dny: JAN SZCZYREK. — - Drukarnia Artura , 'Goldmana we Ka ul. SEGAL zw , 


| Przejmiuje: Ubezpieczenie towarów pod- à 
czas transportu i na magazynach. e 
$ Załafwia: Wszelkie formalności celne na HA 
wszystkich pograniczach Polski. 
R Udziela: Pożyczek na towary znajdujące g 
się w transporcie lub na magazynach. fi 


5 Wielką Wygoda ; 


jest eai obcasów gu- |] 
) mowych Berson, które 
f przez swą elastyczność 4 
chronią Wasze nerwy. — $ 


Obcasy Berson są trwal- | 
Sze i tańsza od ŻA 


$ Posiada: Przy wszystkich oddziałach j 
; własne wielkie, nowocześnie urządzone [ 
magazyny na przeszło 2 miljony cen- gg 
tnarów towaru oraz do transportów los gą 
kalnych 150 koni i 350 wozów i samo- gą 
i chodów ciężarowych. 

$ Zafrudmia: Przeszło 600 pracowników. $ 
$ Kapifał akcyjny wrar z rerermg: ý 


y 130 ak marek. i. 


=) Obcasy Gumowe 


I Berson 


